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&O-tys tęczny pochód w Warszawie. Wzorowy spokói i powaga demonstracJt 
I ' 

w PoZna~lu r Grodnie boJóWki faszystowskie raniły szereg osób 

w ·stolicy Obchód ·w Krakowie 
W . stolicy święto majowe prze­

szło w spokoju i niezwykłej har­
monii . W pochodzie w1ięło udział 
conajmniej 60 tys. osób. Pochód 
trwał ok. 17:. godzin. 

Uroczystości nie. zamącił nawet 
ulewny deszcz, który strumienia­
mi spadł na pochód. 

pochody socjalistycznye'.h or gani- imponujący, był znaoznie liczniej 
zacyj żydowskich odbyły się od. szy niż w roku ubiegłym. Wyru. 
dzieinie. Towarzysze z Bundu szył z ulicy Gęsiej. Na ulicy Mu. 
zł 1ierali się na ulicy Mvl.wi ! Za. ranowskiej 14 prowokacyjna ręka 
menhofa, po 7-gromadzeniach od. złożyła bombę zegarową" · bomba 
był się pochód liozący około 20 ty. wybuchła, ale wobec tego że po. 
sięcy osób. I chody tą ulicą nie szły oenerow. 
Również pochód Poale.Sjon był scy tchórze ceJu nie dopięli. 

Robotnicy wykazali przedziwną 

karnoś~, gdy~ nik'. nie ~ystąpil .z lmponu1·ący pochód ·W Poznaniu 
szeregow, ntkt nte usiłował się 

~~.~n:!; :?:2~~i~!:'·ł ~!~;; Brwawy nmd boiówki, oenerowito · ender~iei 
płynęły przez cały czas z pocho-\fi 'lt.b h R b t · d ' li łRlk6 du, który chwilami ginął z oczu w OSu fll\RYC • O O RlCY O par napas W 
strumieniach wody. (Telefon własny). 

Tak trwało prawie godzinę. Go 
dzinę szli robo tnicy, kobie iy, mło. 
dzież, Czerw. harcerze zlani woda 
dl:>' nitki. Ale kiedy deszcz wres-z: 
cie usta! i ukazało się trochę słoń­
ca - podwoił się jeszcze enfuz­
ja71m mas. 

Oenerowska ,,Sztafeta" wzywa_ 
ła ,,spokoji;tych obywateli" i „ wszy 
st"ich chrześcijan", aby w dniu 1 
Maja pozostali w domach, bowiem 
na ulicach mogą oberwać przy. 
padkowo, gdy się endeko - oene. 
rowłSCy „narodowcy" będą ,,roz. 
prawiać" z socjalistami. 

Ogród ZZK. na ul. Stromej I Wvdz. Kobiecego PPS. 
24, gdzie odbyła się zbiórka ro- W ruch poszły pałki i kamie· 
botników Poznania, wypełnił się nie. Użyto petard. Napastni· 
po brzegi. Zebrało się z górą 4 ~y usiłowali rozpędzić robotni­
tysiące łudzi. Po przemówie- ków i robo,nice. Zanim zdążo· 
niu tow. Piotrowskiego pochód no zorganizować obronę zblry 
ruszył skróooną przez władze endl?ckie raniły sześć osób cięż 
administracyjne trasą. Cały po- ko i kilka osób lżej. Nadbiegła 
chód odbył się spokojnie i wy- wkrótce milicja PPS., która roz 
wołał imponujące wrażenie. Do pędziła napastników 

Już od wczesnego rana przez 
n:iasto su.nęły ticzne pochody, zmie 
rzając na centralny punkt zbiórki 
pod Dom Górników. Miasto ma 
zmienione zup"ełnie oblicze: całko. 
wity brak tramwajów i taksówe.k 
i związana z tym cisza podnoszą 
świąteczny nastrój . O godz. 9.30 
ruszył olbrzymi pochód w kienin. 
ku Rynku Głównego. U '' y! otu ul. 
Sławkow s kiej odbyła się defilada 
przed sz1andarem Partii i sztanda. 
rem Zw. b. Więźniów Politycz. 
nych. Podczas defilady przygry­

raz przedst. żyd . Rad y Zawodowej miast cl!rug_a raniła uczestnika po­
i Bundu tow. Fiszgrund. chodu Jana Dziędzielucha . Ranne-

\V kroczących szere gach 1. wra. go odwi eziono do sz.pi'tala. 
cai a uwagę wielka liczba chlopów . Na Rynku Głównym grupa en­
którzy oprócz oz.na ki Stronni ctwa dekó w ch ciJ.ła się przedostać na 
Ludowego (koniczynka) no$ili t a- zgromadzenie. Z tymi rozpra:WHa 
kże czerwone goźdz iki. się krótko milicja PPS, roz.prasza. 

W d•'ł.'.Óch punktach mia<sta en- jąc prowokatorów. Jednego z nich, 
decy dopuś c i li s i ę prowokacji wo- s tudenta filozofii Leona Kropidłow 
bee pochod:.J: Przy ;.il. . Pod wa le ski ego, zabralo pogotowie. 
rzucono w pochód 2 petard y, z I Obc!1ód w~w~rł w mieście ot. 
których jedna nie wybuchła , nato. bn :ym1e wrazente. 

.~ 

wało 9 011kiestr. 
Jak Glbrzymi był pochód może 

Tarnów i okrag tarnowski 
świadczyć fakt, ~ o~tatnie szeregi Zgromadzenie bardzo liczne ; w 
. dcs'ały się na rynek dopiero o go. pochodzie niesiono 60 sztanda. 
dzinie 12-e.i. o której otwarto zgro rów. Do zebranych tłumów prze­
madzenie, Masy l·adzkie zalały po. mawiali: tow. tow. Kacper Ciot . 
! (1wę_ rynku od ul. Sławkawskiej do kOsz, M. Mastek, Fit, ob. Leś, wice 
Wiślnej prezes Str. Lud., tow. Schreiber 

Do zgromadzon ych przemówili: imieniem Bundu. 
tow. R. Bator, imieniem Rady Za- święto robotnicze prz eszło w 
wodowej, tow . A. Ciołkosz - imie .zupernym spokoju. 
niem OKR. PPS. L. Kruczkowski- Również bardzo piękne obcho­
literat, przedstaw iciel młodzieży a. dy odbyły się w innych miejscowo 
lrndemickiej i robotniczej tow. A. ściach w okręgu: 
Rychniewicz, przedstawi ci elka O·rg. w MIELCU przemaw iał tow . Sa 
Kobiecej tow. Petrusówna, delegat wicki ~ 
Sfr. Ludowego, prezes zarządu po. w . DĘBICY - tow. Mularz; 
wiatowego krakowskiego ob. Ga. w BRZESKU - tow. dr. Adam 
joch przedstawiciel Klubu Demo. Szumski; 

ZARóWNO Z OKOLIC KRA •. 
KOW A, jak Z CAŁEJ MAŁOPOL • 
SKI ZACHODNIEJ DONOSZĄ O 
WSPANIAŁYCH OBCHODACH I 
PIERW~ZOMAJOWYCH. 

VJleliczka 
W Wieliczce było na zg10ma. 

dzeniu 8.000 ludzi, w tym b. dużo 
chłopów z własnymi sztandarami. 
Była bandera konna. 

Przemawiali: t. L. Ciołkoszowa; 
tow. Holzer; wiceprezes Zarządu 
Powiatowego Stronnictwa Lud{) .. 
wego w Myślenicach, ob. Obu. 
che>1wicz, członek Zarządu Stron-Przed dniem Pierwszym Maja 

rozmaite grupy oienerowsko _ en. 
deckłe odgrażały się w licznych 
nielegalnych ulotkach, legalnych 
odezwach i na zgromadzenoiach, 
że w .,dniu pierwszym Maja roz. 
prawią się czynnie z socjalista­
m1". 

piero przy powrocie robotników Pochód dotarJ do Domu ZZK„ 
do Domu Robotniczego na nieza gci.zie przemawiał jeszcze tow. 
bezpieczonej ulicy, . zorganizo- Piotr<>w:ski. Rezolucję projek· 
wana bojówka pałkarzy endec- towaną przez CKW. p_rzyjęto en 
ko - oenerowskich napadła na tuzjastycznie. 
przechodzącą grupę kobiet z 

' . kratyczneg1' ob. Eug. Mroczek, o- w żABNIE - to.w. Opala ; nictwa Ludowego w Dobromjlu, 
w SZCZUCINIE - tow. Czu. ob. Kulman; tow. tow. Polonka i 

Masowe obchody 
. ' na Górnym Sląsku ·)akie śmiesznie, jakże buńczu­

cznie wyglądały te pogróżki wo. 
bee rzeczywistości. Oenerowcy nie Przy pięknej pogodzie odbyły !tłumów, które lokowały się w par !owały sprowokować pochód; prowo 

· ośmietm się nietylko prowokować, się tegoroczne obchody pierwszo- ku i na trawnikach. kacje z miejsce ·zlikwidowano bez 
ale nawet pisnąć. majowe na Górnym śląsku. Specjalnie liczne pochody przy- poważniejszych następstw. 

Bo Ja'·.:. b t . t • W całvm okręgu przemysło- były z Wielkich Hajduk, Chorzo. Bojówki, zresztą. b. słabe, składa-
1\Le wo ee eJ po ęm, ja- · 5· · · · M ł · ły a1·ę z młodz1·ez·,y'. Zc\ec'·dowa.na po-ką .PPS. i Klasowe zw. Zaw&·. po. wym zagrały rano po. budki. Ru- wa, iem1anow. ic l y_s ow1c. .Y , d stawa uczestników pochodu i człon-

kazały w dniu 1 Maja, wyglądają szyły pocho~y z K?ncz~c: Tarło. . ~g:om.adzen1e zagaił_ _tow. r. ków J\. s, przekonały bojówkarzy, 
przysłowiowe żaby oenerowsko. wa, Rudy, B1elszow1c, Lipin, Chro Ztołk1ew1cz; przemawiali tow. że lepiej ograniczyć swoje zapędy. 
endeckie. paczowa, Łagiewnik, ChC'.rzowa, tow. dr. Ziółkiewicz i janta. 

Pochód wywarł w mieście wielkie 
Rob<>tniC'le przedmieścia zalały Siemianowic, . Ko~elnej, Mur: Następnie uformował się olbrzy- wrażenie. 

ulice śródmiejskie. Pokryły się Wcu~,- ~ysłohw1c,b lmtelik~a11, Ndo~CJ mi pochód, na czele oddział umun 
one czerwienią sztandarów. Ugi. s1 1 mnyc , a Y ~o. 1 mgo zin- durowanej A. S., dalej poszczegól- ---
nały się bruki Pod miarowym kro nych marszach zdązyc na czas do ne pl:łcówki i organizacje. prze- Ski·erniewi·ce 
kiem dZiesiątków tysięcy robotni. Katowic. platant:! oddziałami A. S., udekoro. 
ków. Oprócz tego odbyły się obchody wanych rowerzystów, sportow. Nastrój wśród tł·uimów zgroma-

Có. b t . li b te w Rybniku, Pszczynie i Tarnow. ców w mundurkach, młodzieży so. dlzonych w liczbie ponad 5 ty~. o-
z wo ee eJ ~ Y, j ~ły skich Górach. cjalistyczr.ej, czerwonych harce- sóh el1'tuzjastycroy i radosny. Nk 

znaczą grupki ogiup1onych korp0. . . 
rantów, paniczyków z bogatych ro W t.ym . czasie odbywały się w rzy. nie zakłóciło piQknej uroczystości. 
dZin i opłacanych przez fabrykan. Katowicach . r.obotntcze ~awo.dy W pochodzie widać było wielu Na rynku zagaił tow. Siekierski, 
tów zbirów. sportowe: b1eg1 na przełaj sento- dawnych znajomych, którzy po la- przew. Kom. PPS., po czym ru-

R j i ł . 
1 

rów, juniorów i dziewcząt. Głó- tach wrócili nanowo pod czerwo- .szył pochód, w którym niesiono 6 

d 
~z eszcze rozw a a S!tdę egen. wną atrakcją był bieg na przełaj ne sżtandary. sztandarów, 6 tran&parentów, szły 

a, ze oenerowcy, czy en ecy pa. 0 t R p h 'd dł ł. · 1· 4 , · k' · k" st a 
j r W Zd 

1 
i o nagrodę wędrowną „ aze y o- oc o przesze g ownym1 u 1. SZL'1rmow 1 1 or 1e r . 

nu ątylnak u
1
!cy arsbzawky. śćodn botniczej". Wspaniały puhar kry. cami Katowic. Było 20 orkiestr, . Na zgromadzeniu przemawiali: 

aą o, icząc na ez anro ' o t ł dł d . . s·1 " . 72 t d . . . OKR W Po"'-"eJ"sk gły h . dó kl .k sz a owv przypa ruzyme „ 1 a nies10no sz an ary organtzacyj 1m. . arszawa - uu111 a 
na c wypa w na s ept any z Mysł - ·c ne 27 wielkich transparentów, s: Waczkowska, im. Str. Lud. ob. żydowskich OWI • ' a • O godz„ 10-t~j konc~ntrować się wielką · ilość tablic i proporczy. Wa~ilewski , b. poseł, im. undu 
Prawdziwą siłę stanowi proleta. zaczęły pochody na placu pod ~ar ków. tow. Gross. Podczas przemówie­

riat polski i ou panował w dnin 1 kiem Kościuszki w Katowicach. Tłumy zalewały ulice. Przejście nia tego os.ta l nie~o, jakiś oenero-
Maja na ulicach Warszawy. ' Nadchodziły przy dźwiękach or pochodu trwało 1 Yz . ~odziny. wiec. usiłował przes;ókodzić mów. 

*.,,,* kiestr. Zbierano się do godz. 11.H. "'** cy,. ale osobnika ,tego natychmiast 
Z polecenia Komisariatu Rządu Wielki plac nie mógł pomiefcić Grupy bojówkarzy endeckich usi-· usunięto· z-szeregów. ., 

ban; \Dębowski. 
w . PILZNIE - tow. Wójcik 

Dalszy dag wiadomośd na str. 2~ej 



Sir. 2 

J-szy Maj w kraju ,,Oto 111dszedł ma I uroczy ••• " 

(DOKO~CZEfl.1E ZE STR. t ·en. o Kazimierzu Pietkiewiczu~ 
Cz-=stochowa lenie z udziału w święcie robotni­

czym przedstawiciela Str. Lud. Zajścia w &rodnie autorze tej pieśni 
(Telefonem). 

Tegoroczny obchód majowy w 
naszym mieście wypadł wyjątko­
wo imponująco przy udziale ok. 
14.000 uczestników. 

\V pochodzie niesiono 37 sztan. 
'darów, szło 6 orkiestr. Po pocho­
dzie tłumy udały się na boisko 
sportowe, gdzie odbyło się mani. 
festacyjne zgromadzenie. Przema. 
wiali tow. Kaźmierczak, tow. Pu­
żak, ob. Wuaszczyk im. Str. Lud. 
i tow. Bruś imieniem młodz.ieży 
PPS. Wszystkie przemówlenia by 
ły entuzjastycznie przyjmowane; 
szczególnie podkreślono zadowo. 

Rezolucję przyjęto wśród gor~­
cych oklasków tłumów. 
Całość obchodu wspaniała; 

nigdzie endeccy bojówkarze nie 
odważyli się pokazać. 

Pruszk6w 
Zg!omadzonych około 6000 o­

sób. Imieniem Warszawy-Pod­
miejskiej przemówił tow. Fotele, 
im. Bundu - S. Eichbaum, im. 
Związku Budowlanych tow. Ma· 
lendowicz. 
świ~o minęło w spokoju i po· 

godzie. Rezolucję przyjęro entu­
zjastycznie. 

Z ogrodu mlejsldego wynurzył 
pochód, Uczący z 10 tysięcy ltJ­
dzi, kierując się na plac Batorągo, 
gdz;ie zgromadziło si~ do J 5 łysię. 
cy ludzi. 

Po przejściu I uformowanłu się 
pochodu PPS. I Bundu, bojówka 
endecka napadła na S?eregł robot 
ników żydowskich. Bojówkarzy 
odrazu zlikwidowała młlieja ro. 
bo'Ct1iczs .. 

Tymczasem policja zaatakowa. 
ła nasi pochód na · placu Batorego. 
Jest kilku rannych. 

„Falanga" zrobiła „przełom" ... 

W zarą:nfo ruchu socją.Ustycz· 
nego w Polsce rodziło się wiele 
pieśni. Niektóre z nich bardw tra· 
fiajlł do serca robotn.iczej braci i 
cieszą si~ wielką populamoścą. 
Potem zapomniano o niektórych 
i nawet śpiewniki, wydawane w 
ostamłch czaflaCh, nie podają ich, 
zamieszczając natomiast nowe pie 
śni, nie mające ża.dnych witdo. 
ków, aby się przyjęły. 
Jedną z najulubieńszych piose­

nek pierwszo • majowych d!f'Mne­
go oloresu była skoczna i zama. 
szysta pieśń, ro~poczynająca si~ 
od sł~w: „Oto nadszedł maj nro. 
czy". Tchn.ie od tej piosenki wios. 
ną, i to nie tylko wiosną kalend::t· 
rzową; przebija z niej wiara w 
rychłe zwycięstwo, jako wynik 
jedności dzlałaDia. Przez długie 

Głupia demonstracja na odczycie Jules Romains :::~0"i:'a~a!!ę~0 [°~~~a~ 
„Kurier Polski" pis.zie: sprawach kulturalnych. Wtem mo światowej stawy. Komu chce ten I strofy tej piosenki: 
Ogromna sala uniwersyteckiego wa.„ Z szelestem spada zielony towar sprzedać? Prelegentowi? I „Jak daieko okiem al~ga, 

Auditorium Maximum w Warsza- deszcz ulotek. „p;,ecz z masone- Kolonil francuskiej z cztonkami Zastrajkował cały kra~.! 
wie jest wypełniona do ostatniego Qą1". ambasady na czele? Naszej elicie Oto nasza jest pot~ga i t. d. 
miejsca. świat literacki zjawił się To jut więcej niż nietakt, niż kulturalnej? Albo: 
w komplecie. Są tacy, ~órzy spe- wybryk mlodycit zapaleńców. To A może miała to być demonsł.ra „Majstrowie, co marnie pła~, 
cjalnie z daleka przyjechali, by wy poprostu przejaw zdziczenia oby- cja? Niechaj teraz za to płacą, 
słuchać odczytu znakomitego pisa czajów. ,,Falanga" otwiera kramik I Właściwie ~stko jedno. W re w to mi graj, w to mt graj, 
rza francuskiego. jules Romains ze swymi ,,ideami" w san unlwer- zultacie był to przejaw zawetydza Nleclt się pan, nłech Bł~ wali, 
ma za chwilę prZemówłł. sytetu w czasie Odczytu pisarza jącego braku kultury. A my będziem świ~towan 

W żółtych barwach połyskują Wszyscy razem - w pierwszy 
białe gorsy frakowych koszul pa.. · maj!" 
nów naprzemian z wieczorowymi Władysław Szlengel Sfery mieszczańskie obunały się · 
sukniami pań. Nastrój uroczysty. „ --· ··-··~ -· bardzo na tę piosenkę, zwłaszcza 

Nagle z galerii spada na salę I u1·1ce . I I z powodu jej żartobliwego refre. 
deszcz ulotek, rzuconyelt przez a- s1e na was pa rza nu (niech 'się paid, niech się wali) 
nonłmowe ręce. To ,,Falanga'' za. •••• i na jej nieznanego autora. 
chwata swój towar ideowy. „Precz Miasto się już nocą upaja Autorem tym byl zmarły nieda-
z masonerią" wołają zielone świ- bo sekret zna od księżyca wnCI t<Jw. Kazimierz Piet1dewłcz 
słki papieru. Precz„. precz„. Jutro w pierwszy dzień maja 

1 
(Fakir), z pochodzenia szlachcic 

precz.„ r~ętni się gwarem ulica.. I kresowy, urodumy na Ukrainie, od 
WieteoSób spogląda z wyraźnym I domy spowite mrokiem lat najwcześniejszych służył spra· 

zatenowaniem w stronę galerii. i ożyją z pierwszymi blaskami I wie róbotnlczej. Zacytowana plo-
Nłetakt, wybryk, głupota. Lśnią oczodoły okien senka, podobnie, jak wiele prze-

Zaceyna się odczyt. Romains z ,,Będą szli ulicami.„!U zeń na.pl-sanych podówczas odezw, 
włelką swadą i dowcipem mówi o Będą śpiewali moeamie były wydane jeszcze pod firmą 

Avenol zostaje 
Urzędowe koła francuskie OŚ\\ iad 

czyły, że niezgodne z prawdą są 
wszelkie pogłoski ze źródeł angicl 
5kich, według których d-0tychcza. 
sowy sekretarz generalny Ligi 
Narodów Avenol zamierza opuścić 
swe stanowisko, ażeby przyjąć po 
wierzoną mu misję specjalną przez 
rząd francuski. (A TE). 

będą pątrzeli władczo '-t.lrego ,,Pro!ei~riatu", w drugim 

Lud.zie, ludzie ~uajowi 
domy się, na was patrzą;... ... ~ ~ .„ 
Tupotem, łoskotem, ech~ „ - · -·· 
śmieje się do was ulica 
rozwlU'ły się okna - to śmiechem 
!cażda drży kamienica„. 

Miasto tętniące, dyszące 
słońca promienny blask spowił 
to dla was miasto się stroi 
Juctiie, ludzie majowi .•• 
Wiatr wymiata, wykurza 
św:łąt;eaznie ulicy parów 
pysznym uśmiechem b~Je 
miasto do waszrch :Jztandaró ~'„. 

Gdy pierwszym .pasmem błękitu 
niebo ubrało się wreszcie 
„Uwaga! Blisko do ŚWitu ! 
szepnęło KrakoW:ikie Przedmieście 
Senne domy poozęły mrugać 
Czy przyjdą oglądać nas tu'?! 
Już świt! syknęła Długa 
na ucho Staremu Miastu ... 
I z Rynku na aałą stolicę 
w place, zaułki, ulice 

nkresie jego a1:iała11ia, to jest po 
powleszeniu r.ujwyhitniejszych je· 
go p.rzywódców. 

Kazimierz Pietkiewicz, znany 
pod pseudonimem „FakiFa", to je.. 
d!'la z najciekawszych postaci w 

. całym naszym ruc!itt sorjalistyct­
nym \\ ciągu lat sześćdzies.:ęciu 
jego istnienia. I de~·awe są dzieje 
jego żywota. Wiele lat spędził na 
Syberii, z nAejednym nawrotem. 
Na •dalekich kresach syberyjskich, 
włócząc się po dziewiczych taj-

1 gach i polując, ucząc się obywać 
: matym i stosując w 7yciti 7asad~ 
' ,iakn<\i:.la!ej idącej „s<>mowystar­
czaln-0sci", wiele pracując, i to w 
bardzo różnych dziedzinach, oraz 
wiele myśląc, zdobył tę głęboką 
prawdę, którą odpowiadała nasta­
wieniu duchowemu wielu ,.pro!(>. 

i tariatczyków", że zmiana s!osun­
::j,w gosporlarczych, a co za tym 
idz;e, politycznych, sama przez się 
nie Jest jeszcze w stanie ludzi u­
czynić szczęśliwymi. Aby sz.częście 
osiągnąć, trzeba gruntownie sit; 
przerodzić - wychować w sa­

dwóch ludzi, którzy zawsze na trzeba posyłać umyśtnego o lSOO 
pierwszy plan wysuwali zagad. kilometrów, były zupełnie zbędne. 
nlenła etyczne; pierwszym by Mit· Ale Pietk1ewicz :tył jak gdyby dat­
czySław MaókoWSld, drugim - szym ::l~giem sybirskich przety~. 
Kiałmierz Pietkiewicz. Obaj zwlą· Może, zawdzi~czając temu, zacho· 
zanJ z „Proletariatem". Taka mu- wał ten na.strój podniosły, jaki 
siała panować atmOSfera w tej często cechuje wygnańców, prag­
partH, co zresztą widać i z nlektó· nących, aby osią.gnięte w samot· 
ryeh ówczesnych artykułów pro. ności zdobycze ducha, stały się po 
gramo~h. wszechnym udziałem, gdy kłedyś 

Obaj - Mankowski I Pletkie- wrócą do ojczyzny. 
wicz - nie tylko w słowach, lecz DuŻO dałoby się powiedzieć o 
I w czy.nach hołdowali głos?;onym tym wyjątkowym ldeałłście, który, 
przez siebie zasadom. za!tawszy w wytę&krtionej ojczyź. 

Pietkiewicza wielu uwa:tało za nile atmosferę krama,rstwa, czuł 
„dziwaka" i w Warszawie, gdy &ię dziwnie nieswojo. W Słowa· 
powrócił do Polski ju:t niepodle- rzyszeniu byłych Więźniów Potl~ 
głej, żył nadal ,,samowystarc:-zal- tyc·rnych pamięć o nim jest wiecz· 
nie", w warunkach zupełnej abne- nie :tywa; jak słychać, istnieje za· 
gacji. Jego mieszkanie niczym się młar ucz.c7.etiia go wydaniem S])e· 
nie ró:tniło od jakuckiej „jurty", a cjalnej monografii. Za·njm to na­
moina w nim było zauwatyć za. stąpi, dobrze jest wspomnieć.~ 
prowadzone pr:rez samego Pietkie nim, gdy po raz 49-ty od chwilt 
wicza takie „instalacje", które w I ustanowi~nla święta robotnii~~go 
wielkim mieście, gdzie wszystko nadchodzi znowu „maj uroczy • _ 
mo1Jna dostać na miejscu I n.ie JAN KRZESŁA WSKI. 

Niemcr gospodarczo 
opanowują Heszpanię 

Znane pismo gospodaireze „Fi- 1:. niemieckimi technikami, niemie· 
nanciał News'· pisxe o opanowywa• ckim kiero·wnlotwem i równiei 
niu przez Niemców. tej części Hi· niemieckimi wykwalifi!kowanymi 
szpanii, kitóra jest pod panowa· robotnikami. Również w Tetuauie 
niem fauywtów. Niemcy zakładają fabcyki tytonio-

W piśmie tym czytamy co na· we oraz różne zakłady przemydo· 
stępuje: we w innych ozę.@ci4l<ili. Hi.oą;panił, 

„W Hiszpanii, jak i na Bałka· podległej gen. Franoo. 
nach, .\ieni,-y zagarniają dla ~ie· Ten podbój go podaTczy Hiszpa· 
bi<;> najJepn;e cząstki. Gdy W'łosi ai1 pucz .\"iemców niepokoi 'i ło· 
het. po1·ówuania większe usługi chó~,. którzy za~ynają s~ę za5t~· 
woj&kowe oddali g~n. Franoo, to naw1ae ~ad~· )ł\k ta ~pani.a 
Niemcy z niezwykl~m po8piechem wygl.ąda.c h~~1e. z ~h~ą zak?n· 
organizują Hisrllpanię: f8'8'l:ystow- czema_ 1~waz11, 1dli N~emcy ~ 
•ą dla niemieckiego gospodar· c~~ sm1etankę zgamęh dla 81e• 
stwa. SewHJę w szybkim tempie I h1e · 
przeobrni:t ~ię w wielki ośrodek ..... :w MidU • • 

p~.i:~w~·s.łu ."'łókienuieze.go .. w. s~:POMADKI OO UST SZAClłł 
w1Jl1, Jak 1 w Granadzie 1~tn1e1e ,. · ~i;,~ 
już wysoko rozwinięty przemyeł ~ llbl>1t„.f. · 
bawełnia1Dy ze z górą 2000 kro· .} hon~6f..,,~~--r'.i'!::.t. 
sien. " '-·"'t"'~ ~. 

Wielkie t'Owar--l~'stwo Fila ten-es ~ • 
,. Texidos \naluces wznawia swą · Uhia/,{,(/tr;:!nJjdł. 
~hiałalność, mając llo rozporzą<lze· ~. 
n1a 20 ty!. w1.·zecion i 4000 mecha- :i„ · • ~ 
ni,r.z:ovch krosien. .'· '-· --===--

'Po~adt~ powstaje wielka, f~~ \ 01 e ~ d 
ka wyrohow tytomowych, rown1ez \llP ~ 'I 
oparta na 'niemiec·kim kapitale, _ UffJ/ISAQJJJQ, ___ _ 
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Zniesienie granicr celnei 

niemlecko-auscriackeJ Ambitny milioner 
amerykański 

Głośną była w roku ub. spr3wa 
amerykańskiego milionera, Józefa 
Kurczyó&kiego, którego za trzyma­
no w Warszawie pod zarzutem 
nielegalnego przekroczenia grani· 
cy Pot!lki. Sprawa ta związała 
się z przypominającą scenariusz 
filmowy, uc!('rzką Kurczyńskiego 
przed gangsterami amerykańskimi, 
dZiiałającyml w porozumieniu z je 
go żoną. Kurczyński został skaza 
ny w pierwszej instancji na 3 ty· 
godni.owy 2reszt i karę tę odbył. 

nad zieleniejącym ogrodem 
szept: IDĄ Z .POCHODEM!!! 
Smukłe latąrnłe - murom: 
IDĄ Z SZTANDARóW PURPURĄ!!! 
NJC! NIC ICH NIE ZETRZE!!! "" 

Łomoą sztandary na wietrte 
słoi1ce się k~adzie na głowy 
Ludzi, ludzi majowych .. : 
Pieśń się ulicy nie lęka 
głośno w ulice wpada 
tłucze słę po ł.tt"l.:ienkach 
i z Belwederem gada„. 

Jeśli lctoś słuchać umie 
usłyszy to ciche wołanie 
sercem Odczuje śpiewanie 
cichsze niż śpiewa słowik: 

mym sobie innego czlowłeka, cz!o W Izbie Handlowej w Wiedniu nastręczy gospodamwu auetriae­
wieka, któryby mógł czuć się do· 1 odh)·ła !-<ię konferencja, w któt·ej kit'mu większych trudnoaci. Li• 
brze w przyszlym ustroju i z kt6- wzięli udział przedi<tawiciele Rzą· kwidacja tych pozycyj celnych na 
rym i"l.ni czuliby ~ię dobrze. Na du Rz.eszy. Przedmiotem obrad by- stąpiły już w p-0cządtach maja. 
długo przed Tołstojem, który ły potrzeby eksportowe Auetrii z Koła miaro<lajne liczą się z tym, 
zresztą bardzo się od nich róż- uwzględnieniem obrotu towarowe· że wszelkiego rodzaju rokowania. 
nit, bo wcale nie dążył konkretnie go pomiędzy Austrią i Rzeszą. traktatowe, wynikające z .nowego 
do zmia11y istnieJących stosu.n. Przed~tawiciele Rzą.Ju niemiec· stanu rzeczy byłyby zakońCJJOne 
ków przez użycie siły, dochodzili kieg-0 podk.re~lili, że cła pomiędzy do listopada. W tym okreei~ na• 
do myśli o gruntownym przero. ::\iemcami i Austrią lilkwidowane stąpiłohy również ugun.ięde granie 
dzer.iu duchowym człowieka - będą stopniowo. W pierwszym l celnych pomiędzy Austrią i Niem· 
członkowie ,,Proletariatu" *). rzędzie mają być rozważone te po cami.. 

I 
Znalem w ruchu socjalistycznym zycje, przy których li.kwidacja nie · 

Po wyjściu jednakże z więzienia 
postanowił przeprowadzić dalsze 
kroki dla uzyskania rehabilitacji. 
Kurczyński wniósł apelację i pier­
wotny wymiar kary został przez 
sąd li-ej instancJi, zmieniony na 
500 zł. grzywny. 

Lecz i tym razem Kurczyński 
nie d1ł za wygrane. Obecnie do 
Sądu ~ajwyższego wpłynęła skar 
ga kasacyjna jego obrońcy, powo 
Jującego się na pominięcie niezwy 
kle doniosłych akt spra·wy Kur­
czyńskiego, prowadzonej na tere· 
nie Paryża j Nowego Jorku, gdzie 
milioner był szantażowany. 

Idą, idą ludzie.„ 
idą, idą majowi •.• 

DINOL płyn przy poceniu p a t h 
proszek przy poceniu n6g od 

P~erwsze dwa samorhodr 
do podróży długodystansowych 

Polskie fab.ryki karoseryj samQ. 
chodowych skonsobruowały ostat-
11!0 dwa samochody 

1 
przeznaczo­

ne do wietkich podróży długody. 
stanso'\vych. \V ~amochodach tych 
7.ainstalowa1'!e zo!"tały urządzenia 

sypialne, które w porze dziennej 
dają się zamieniać na wygodny ga 
bir.et. jeden z tych samochodów 
r;cibył znany przcmyslówiec, który 
zamierza zorgani·zownć na nim po 
dróż dookoła świata. 

*)Bardzo podobnymi myślami po w z s s R 
dzielll się niegdyś ze mną. dr. Ed- • • • • 
mund Brzezil'1sld, również „Proleta­
riatczyk", przyjaciel L. Waryl\skle­
go 1 je.go e~siad z Ukra!ny. 

WIOSENNE -
w wlefklm 
WJbDrH 

poleca 

ł11EClYSŁAW WOLSKA I. 

KRAK. PRZED){. 89 (Pl. ZalltbwJł 

Psychoza szpiegostwa 

siega niebrwalrch granic 
Psychoza szpiegowska osiągnę. Izany jest okazać uzbrojonym war. 

a w Sowietach szczytowe granice. townlkom s·tojącym u każdych 
Zdaje się o tym świadczyć nas•tę- prawie drzwi, ąowa przepustka 
pujący przykład zaczerpnięty z wymagana jest do przejścia z salt 
,Krasnej Gazety", w którym dzien do sali. 
~rk sowiecki przytacza przepisy Przepisy te obowią~ują nie tyt. 
obowlązując:e odwiedzających Ie. ko zwiedzających bibliotekę, lecz 
nmgradzką bibliotekę publicz.ną. również stałych pracowników, ktć 

Niezależnie od faktu, że każdy rzy obowiązani są kaMią choda~­
cbcący korzystać z tej biblioteki by kilkuminutową nieobecność 
może wejść do niej tylko za spe- dać sobie poświadczyć na \V'So'pO· 
cjaJ.ną przepustką. którą obowią. mnianej pTzcpustce. (ATE). 
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ŻYCIE' GOSPODARCZE 

Fakty, cyfry, ·oceny, dane szczegółowe 

P o I s c e z a g r a ż a . „Nowy Ład" w nowej fa zie rozwoju 
niedobór produkcJI rolniczej Roosevelt w zapasarh z wielkim kapitałem 

Wbrew ~erzonym przez pewien 
czas legendom, Polska nie jest 
krajem nadwyżek w 7.8.kresie środ· 
ków żywnoścl. Nadmiary i nad­
wytkd., ujawniające się w tym za„ 
kre&ie, ~ wynikiem niedożywienia 
ludności, której spożyde nie ro. 
śnie w stosunku do przyrostu lu· 
dinośoi. Pon1ewat zaś w ostatnich 
dwóch latach zaznaczył się dość 
wyraź,ny spadek produkcji zbożo· 
wej, Wli~c problem aprowiZacyjny 
Polski przestaje jut być poble· 
mem t"eOretycz.nym. 

Jak sygnalizuje prasowa agen. 
cja Związku i2'b i organ1izacyj rol­
niczych, ilość zboża po potrące­

niu wysiewu, na głowę ludności 
wynosiła w r. 1930 - 250 kg., w 
r. 1936 - 210 kg., w r. 1938 -
180 kg. 

wynosi blisko 500 litrów, w Pol· 
scet zaś - nie przekracza 270 11· 
trów. Po(!obn·ie rzecz się ma z 
trzodą chlewną, której w Niem· 
czech 1 sztuka przypada śrecmio 
na niespełna 3 mieszkańcó.w, w 
Polsce zaś, pO odliczeniu wywozu, 
1 sztuka trzody przypada na 6.ciu 
mieszkańców. Spożycie mięsa na 
głowę ludności w Niemczech wy­
nosi 51 kg., podczas gdy w Pol­
sce - niespełna 20 kg. Ogólnie 
biorąc, spożycie nabiału i mięsa 
w Polsce w przeliczeniu na jed· 
nego mi~kańca, nJe przenoSl Po· 
łowy tych ilości, jakie spoiywają 
mieszkańcy krajów zachodnich. 

Te zestaw~enia nfo są żadną sen 
sacyjną · nowością dla naszych czy 
telnlków. Są one odbiciem cię:!· 

klej sytuacji życiowej mas pracu· 
Jeśl, jeszcze me mamy braku jących, których najbardziej ele· 

produktów zborowych, jest to wy mentarne potrzeby nie są nale:!y­
nlkiem jedynie zaciskania pasa cie zaspakajane. 

przez sfery niezamożne ludnoścl. Ten stan rzeczy nie da się na 
Spożycie prcduktów hodowla· długo utrz}'mać. Poziom życiowy 

nych jest w Polsce, w porówna- ludności muSi się podnieść, jeślł 
niu z innymi krajami europejski- krajowi naszemu nie ma grozić 
mi, niesłychanie niskie. . całkowite chertadwo i upa~'!k fi. 

Oto np. spożycie mleka na je· zyczny oraz idący za nim w pa. 
tlncgo mieszkańca w Niemczech rze - duchowy tudn'.>ści. 

. • . ~ . „ . ~ ,: . . ,1 ·:„ . , . : . .' ' 
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W powyl!:szą figurę wpisać 20 wy­

razów o podanym znaczeniu. Litery 
w kratkach oznaczonych, ustawione 
w podanym porządku dadzą zakol'l· 
czenie zdania, którego pocz~tek po· 

13) Utwór muzyczny o che.rakte-
rze religijnym. 

14) Włóczęga. 

15) Człowlek b. dobrze wi~y. 
16) Morderstwo. 
17) Zwolennik syjonizmu. 
18) Amatorzy czego~, ludzie ko­

chający coś. 

19) Dziennik, ksl'ł.i:ka, za:wieraj'!· 
ca czyjeś wspomnienia. 

20) Człov,iek, - przcpowia1.lający 

::irzyszłość. 

Wyrazów pomocniczych nadsyłać 

'Ile należy. 
Nagroda: książka. 

ZADA:SrE XB. 33 

WIZYTóWKI 

ul. T. Teodorczyk, Zgierz 
ST. M. HACEL 
R. CZANGAR 
J alrl jest zawód tych osób? 
Nagrod:i: kslą.:l:ka. 

RoZWią.zanle zadania Nr. 30: chCe 
my pokoju. Zadanie Nr. 31 - mag, 
ara, garaż, atol, żona, la.Wina, Irun, 
nurt, antyle, lew, Ewa. 

Nagrody wylosowali: 
l) H, Heszczuk, Radzyń Pocllasld, 
2) S. PlUdermacher, Wilno, Szep-

tyckiego 8 m, 1. 
Nagrodę pocieszenla wylosował 

Feliks Karwowski, Gostynin, ul, p, 
O. W. nr. 1. 

dano w Zad!Uliu. ODPOWIEDZI BEDAiiOJl 
Znaczenie wyrazów: DZIAŁU R. u. 
l) Twórca, człowiek, który coś za M. L. Warszawa„ Nie pójdzie. 

początkował. 
2) NowoM. J. D. Łódź. Jak wyżej. 

J. G. Wlłno. Uwaga słuszna, • '· 
3) :Vom odpoczynkowy, stety z powodu braku miejsca nle 
4) Zespół właściwości duchowych. możemy d111kować nazwisk tyrhi 
5) Imię męsltie. którzy n!tdsyłają rozwiązania. 
6) Choroba, cechująca się zmiam:i, · 

barwy skóry. K. L. Krzeszowice, Zadanie r ·de· 
słane jest właściwie logogryfem. 

7) Miasto w Polsce. Zbyt skomplikowane, nie pójdzie. 
8) .Jabłko (zdrobniale). Prosimy 0 dal1>ze zada.nln. 
9) Za.rząd lasu. 
10) Zgromadzenie ustawodawcze. 
11) Człowiek, który pożycza ko­

muś p!enią.dze na. wielki procent. 
12) Pokuta. 

• .„ 

· Rozwiązania zadań z tego N-ru na 
leżo; nadsyłać do dnia 5.V na adres 
naszej Warszawskiej Redakcji (W~.­

recka 7). 

,-~·= -
Skazanie oszustiJw 

Sąd Okręgowy w Wilnie rozpa. nia każdego z pozbawieniem praw 
trywał sprawę oszustów, pocho- na lat 51 oraz Antoniego Witaka, 
dzących z Warszawy, którzy na Jadwigę Witakową i Leokadię so. 
dorocznym jarmarku „kaziuko. snowski} 11a 6 miesięcy więzienia 
wym" w Wilnie w dniu 4.go mat- oraz utratę praw na 2 lata. Jako 
ca r. ~· ~organizowali oszukańcze środek zapobiegawczy sąd zasto. 
Io.teryjkl 1 gry. Sąd s1<azał: Kazl. lsował do wszystkich aresztowa. 
mierz~ Dobrowolsl~iego,. Adama rtych a.reszt bezwzględny . . Skazani 
Antoniego Kowalskiego 1 Henryka zapowiedzieli apelację. 
Dzieciutkowicza na 1 rok więzie-

To też nfe motna się łudzić po- P'ornimo coraz większych trud 
zorami nadwyżek. a trzeba uwa· ności 1 które pogłębia oporne sta· 
żać Polskę za kraj, który na pierw nowisko wielkiego kapi.tału, Roo. 
szym planie posfawłć musi pro· sevelt nie odstępuje od swych 
blem wzmożenia produkcji rolni· plainów walki z objawami myzy. 

spodairczego J 1h ml·Harda dola· darcze. W srerach kapifalisfycz„ 
rów kiredytu. nycb (i to n&wet w łonie Partii 

Prócz tego przewid.ziane są u. Prezydenta - wśród demokra„ 
łatwienta dla prywatnej tnic}aty. tów) riośnie wrogość nastrojów. 
wy gospodarczej. w sto~unłru do polityki Roosevel• 

Roosevett zerwał więc :ze sto- ta. Pamiętamy, jak przed paoru 
sowaną od pewneg'O cza&u poll- miesiącami Prezydent i jego po­
tyką „sterylizacji" (unierucbomie- mocnicy wystąpili :r szeregiem 
nfa} pewnej części złota. W tej sensacyjnych ataków na. wieHrf 
chwili bowiem nie jest jut - jiak kapitał. Nastąpił potem okres 
sw1ego czasu - aktualną sprawa kompromisu - przynajmniej ze 
zapobieżenia objawom inflacyj- strony admini&tmcjł. Dziś wielki 
nym, w szczególności - zwytce kapitał podnió!ł mak walki pn~e,.. 
cen. Na CZ'Oło xagadnłeti wys.u. olw P.rezydenłlOwi ł wclwdzl u 
nęła si~ ~rawa waJki z depresją drogi;. oznaczają,~ w w:łelu W'J• 

czej. su. 

Wydajność rotnicza jest w Należy stwierdzić, że kryzys 
Polsce bardzo niska. Według ze- '~ St~nach Zjednoczonycb pogłę­
sta.wiienia wspomnianej agencji, . b1a się. Produkcja przemysłowa 
pod względem plonów żyta Pol· w ciągu rokiu spad.la o 1/3, suma 
ska wśród krajów europejskich płac - o 23%, ładun.kii kolejowe 
zajmuje aż 18-te miejsce, plonów - o 20%, kursy ak:cyj - o 40%. 
pszenicy - 15-te, a zbóż jarych- Przed- Ś'Vl'iętami Wie~Iejnocy 
13-te miejsce. Nie lepiej przedsta. Roosevelt przedłożył Kongresowi 
wia si~ w Polsce stan produkcji swój nowy program, a obecnie 
zwierzęcej, podczas bowiem, gdy opracowyircine są już szczegóły 
w krajach zachodnich roczna wy· re.:ilizacji tego programu, który 
dajność n:leczna krów wynosi po- przewiduje uruchomienie wielkich 
nad 2 i pół tysiąca litrów, to w robót publicznych prowadzonych 
Polsce nie przekracza 1.300 litr. przez państwo bezpośrednio, oraz 

w przemyśle ameryk.ańsktm. padkach bojloot Jego zairząd.Jeń„ 
Należy dodać, te rozporządz·al Rezultat tych zapasów błdzie 

n:e kapitały w Stana.eh Zjed:noczo niezmiernie interesujący. Obawiać 
nych · sięgają astronomicznych się tylko naldy, że przewadze 
sum - dziesiątków miliardów do. materialnej wielkiego kapitału ad· 
larów. Oczywiśde nie ma mowy minisllracja reoosevełtowska n.ie 
o uruchomieniu łeb w całości. Ale zdoła przeciwstawić należytej kon 
i tak plany inwestycyjne są sekwencji poczynan. Zoo,ałaby 
ogromne. Dotyczą one budownic- tylko w tym wypadku, gdyby 
twa mieszkaniowego, poprawy wkroczyła n.a drogę demokraty­
stanu technici.nego kolejnictwa zacji gospodadd społecznej I jej 
oraz urządzeń użyteczności pu- reorganizacji pod kątem widzenia 

poparcie prywatnej dzi,ałalt1-0ści 

inwestycyjnej. Wzmożenie intensywności pro­
dukcji rolnej natrafia na poważne 
przeszkody brak stabllizacji cen 
na poziomie opłacalnym, brak 
środków obrotowych, słynne 1,no. 
życe cen", a więc z punktu widze· 
nia chłopa - nadmierna drożyz. 

na .-::en narzędzi rolniczych, opału 
i t. p. 

N a cele walk! z depresją gospo 
darczą Roosevelt preliminuje po 
nad 4% miliarda dolarów z fun­
duszów państwowych. Obecnie 
ustalił on, tie urząd dla spraw 
skarbu wyasygnuje 2 miliardy do 
larów bezpośrednio na roboty pu. 
blicznc i z.a·pomogi dla bezrobot. 
nych. Poza tym miHard dolarów 
otr7.yniują do dyspozycji poszcze­
gólne stany w postaci bezprocen· 
towych potyczek. Te 3 mitlardy 
mają być zutyte w po!\>wie na 11-
nans-owanle robót pubJłcznych, a 
w połowie na zapomogi dla bei­
robotnych. Prócz tego Rttonstru. 
ction Finanse Corporation uru. 
chomić ma dla potrzeb życia go 

blkznej. · po\rzeb ludności. 
Roosevelt przeprow:ad_za s'W'Oje I Tego zaś n.le zdziała . Rządt 

plany w niezmiernie szybkim tern- oparty o dość bezbarwną 1deoto. 
pie. Wprawdzie w grę wchodzą gię „roosevettyzmu". 
tu nie tyłko zagadnienia gospo 

Niewątpliwie-- bez przezwycię· 
żenia szeregu trudnos('f -- spra· 
wy aprowizacyjnej Polski nie da 
się rozstrzygnąć. To prawdul je­
dnakże te 1 ternu podobne trudno­
ści wymagają zasadniczych zm~an 
w strukturze gospodarczej kraju. 
Sądz,my, że w Polsce dadzą :;!ę 
one rozstrzygn~ć jedynie w ra· 
mnch go"podarki pf.inowej. 

................... „ ............ 
Sprawy zdrowia publicznego 

Konferenda w Min. 01ieki S11ołeanei 

Wiadomości bieżące-· 
W <2Wartek c!nia 28.lV odbyła 

w-Min. Opieki Społecznej konfe­
rencJa, informacyjno • prasowa, 

w „ r I j u wyżka pła.c robotD!czycb w Waru&· poświęcona sprawom zdrowia pu-
" wie i okręgu poruitołecznym wobec blicznego w Polsce. 

SYruACJA w PRZEMYSLE j b. ' óln••ch 
nowe umowy z ioroweJ w og " Referent, p. minister P!estrzyń· 

W~GLOWYM: kosztach budowy Wj'T0.Zl się według 
\V przemy§Ie węglowym marzec obli<.'Z.::ft !:;by cyfrą około 3,5 proc. ki, podat d:ine statystyczne, do-

przyruósł pogorezenic: wydobycie CENY W MARCU tyczące PaÓstwoweJ slufby Zdro· 
w:sla zmaLlK' o 6:,u typ ton i wv- w marcu r. b. naMtąpił dalszy spa-- wia: 
niosło 2.95:i,l tys. t. Przeciętna pro dek wskatnika cen hurtowych, a to . 
dukcja dzienna flf'~cra. o 27.7 tys. t. głównie wskutek spadku cen tyw· Na komec r. 1937 lekarzy .prak 
cło 109.15 tys. t. noact. Ogólny w!!kamik cen hurto- tykujących w Polsce było około 

Ogólny zbyt węgla w marcu t'. b . . W'Jch w marcu .r. b. wynosił, według 112 600, wypada to mniej więcej na 
wyrażał się cyfrą. 2.587.631 ton wo- d'l.nych G.U.S., fi6.9 (prey pod~ta.- 10 OOO • k , ó 3 7 d 
bee 2.650.040 t. w lutym r. o. Zbyt wie .,.0k 1928 = lOO), wobec 57.7 • nuesz ·anc w - , , g y w 
na rynku krajowym wynosił ton w lutym r. b. i 60.6 w marcu 1937 Niemczech - 7,2, we Włoszech-
1,681.202, CZJ;ll o 118.415 t. a wi~c roku. Przy tym wska~nik żyvmośo! 8,4, we Francji - 6,1. Obliczając 
o 6.5 proc. Il'1niej nit w lutym r. b. i uży'.vek wyniósł 54.7 wobec 51rn więc na stosunki· państw zacho. 
Ekaport wzrósł o 56 tys. ton czyli i ~8. 7 a artykułów rolnych krajo- 1 , 

o 6.6 p~. 1 wynosił 903.429 t. wych '150.2 wobec 51.4 1 54.6, w tym dnkh, PC'lska powinna m~eć do 
Oczywiście w wahaniu produkcji wskaźnik cen ziemiopłodów oslą,gną.t dyspozycji około 25.000 lekarzy; 

węgla podstawową roli odgrywaj~ 46.1 wobec 48.7 i 54.7, a przetwo- rOC"!:l1ie przybyiwa zaś około 250 
względy atmosferyczne jednak rzecz rów 515.8 wobec 56.9 i 59.3. 

1 
, 

charakterystyczna, że przemysł Wg!tainik cgólny artykułów prze· c.<arzy. 
zwiększył swe ze.kupy w marcu zar mysłowych wynosił w marcu r. b. A więc lekarzy w Polsce mamy 
ledwie o 6 proc., gdy koleje żelaz- 59 wobec l'J9.4 w lutym r. b. 1 62.3 stanowczo zbyt mało. Za mało 
ne i Jnne inl!rtytucje pailatwowe w ma'("CU 1937 r., wyka.zał więc lek- i . 'tali i I i 
zmniejszyły zakupy o 21 proc., oraz ki spadek w stosunku do lutego r, b., mamy równ ez szp1 i p e ęgn a-
inni odbiorcy -- o tyleż. Wzrost a. znacznie silnJejszy w stosunku ao rek. 
zapoti·zeboWania przemysłu nie zdo- roku ubiegłego. Pr:tyczyną tego by. Do stałych Ul'Ządzeń walid z 
lał więc wyrównać spadku innych ła znlzka tei;i surowców przemysł". chorobami dochodzą 

1
·eszcze or· 

zamówień (węgiel opałowy!). wych. Wskaznik surowców wynosił 
.M.ElTALURGIA PRZETWORCZA w ma.rcu 1937 r. 66.1, w lutym r. b. ganizow:me, w miarę potrzeby, 
Według „ Wiadomości Gospoda:-· 6'J,6, e. w mar('u r. b. tylko IS9.IJ. szpitale epidemiczne, kolumny 

czych" Izby Przem. Handlowej w OBROTY z ZAGRANICĄ szczepienne i specjalne kolumny 
Warszawie sytuacja w marcu w w matcu r. b. wartość przywozu . , 
dziale obrabiarek 1 aarzędzl przed- ·wynosiła 123.618 tys. ~ł., wywozu ~ okuhstyczne, które 01osą pom-0c w 
stawiała filę pod względem zatrud• 102.078 tys. zł.; a więc saldo ujem• miejscowcściach odległych, spe· 
nienia pomyślnie. W dziale odlewow ne wyniosło 21.l535 tys. zł. W tej cjalnłe na wsi w dziedzinie zanie-
i maszyll l'c.lniczych sytu'.\cja była sytuacji odegrać miał rolę przywóz b N k 
mniej pomyślna. Należy wspom· towaru ~ Nienil~c z tytułu llkwida· d anych chorób oczu. p. olum. 
nleć, że w czasie kryzysu zapotrze· cji zamrożonych należności. na taka stale pracuje w okreste 
bowanie na. maszyny rolnicze spad· t t · Wil · L t "·granfr::a e nun na enszczyL<n e. 
ła do 2 proc. stanu w r. 1928. Nastą &.Ci -.. 
pił wzrost do 70 proc. tego stan11. SOWIECKIE PLANY OśRODKI ZDROWIA 
Ponieważ -· próc~ stewnlków - na PRODUKCJI_ J PRZYCHODNIE. 
inne maszyny 1 narzędzia. rolntct.e Produkcja. przemyllłu ZSSR w r. 
nie ~dzte Rzfł(l dawał kredytów ·- 1938 ma być wyższa o 17 proc. nit 
widoki roz·woju tego przemysłu nie w r. 1937. 
~ zbyt świetne wobec braku go- Produkcja ciężkiego przemysłu 
tówki na "si. zwłęks~·ć się ma o 27 proc. w ato-
Wr:icając do „Wiadomości" Izby suttlcu do r. ub, f o 150 proc. w sto­

Warszawsltlej podamy, te 8tan za. sunku do 1932 r., t. j. pierwszego 
trudnienia w d.Ziale parowozów i wa roku drugiejJtęciolatki, · 
gonów wyka.zal WZI'OE.t, w produkcji , Wytwórczo prądu prellmlnowa­
drobnych wyrobów żelaznyC'h zazna- na jest na 41 mllionów kllowatgo­
czył się mniej korzystny dopłyW za- dzln (trzy ra.zy t,yle co w r. 1932), 
mówie'li. Stan zatrudnienia nie po- węgla na 143 mllion6w ton, ropy 
gorszył Ilię, naftowej na 83 i pół młllona. tou. su-

RUCH BUDOWLANY rówlti żelaznej na 18 f pól miliona 
W-eclług tf'got ttódła tegoroczny ton, stali na 20 mnn. ton i t.elaza 

eezoń budowlany rozpoczął l!!if doM walcowanego na 1'5 milionów ton. 
wcze~nJe. I NajSiln1ej Zwi~k!Z)'ć 8lt ma pro-
T~mpo jednak i rozmiary prac nie dukcj& aamocbod6w, mianowictP 

są jeszcze specjalnie duże; wpływ · 9-Ciokrotnfo w etosunku do r. 1932. 
utrzymacia do koilca roku ulg bu· 1 PRZEMYSL ~ W AUSTRn 
tlowlanych nla dał Się jeszcze do- łfitlerowcy pragn'ł wzmóc eksplo 
tyC'hczas Wyrdnie odczuć. a.ta.ej! złót rudy telaZnej w Salz. 

Na rynku mate1fałowym powa.t-, gitter w G~rnej Auatrll, których po 
niejszych zU1lan nie oblierwowano. jemnośd ocenia sto na a.7GO mUn. 
Jest on obeC'JI.ie całkowicie ustabl- ton. Zbudowanych zostanie w Lin.zU 
lizowany, za wmtkiem może odeln- 8 pleców hutniczych, mogących w 
ka. :lrzeww~go, na: którym ceny wy- pierwszym roku wyprodukować 1 
11:8.Zują pewnQ. - aczkolwiek bardzo miln. t. st.au surowej. w nast;ip­
lekkq. - tendencję zniżkoWlł. nych łatach produkcja ta ma wzros 

Koszty budowy utrzymuj' się na nąć do 4 milń. t. surowej stall l'()CZ• 

razie na p:>Zlomle poprzednim. Pod- nie. 

Akcja zwalczania clt<>rób społe­
cznych nie tytko przez leczenie 
ich, al€ głównie przez zapobiega· 

nie, oparta jest na ośrodkach zdrQ 
wia 1 samodzielnych przychod• 
niach. I 

Ośrodków zdrowła mamy d%ił 
494. Przychodm dla matek l dzie• 
ci mieliśmy w ośrodkach zdrowia 
i samodzielnych przychodni 582, 
przy czym w roku tym udzielooo 
649.031 porad, a liczba osób, obję„ 
tych opieką, wynosiła 182.436. 
Przychod,ni przeoiwgruź. było w r. 
1937- 521 ; a liczba porad udzie· 
!onych wy:niosła 655.090, zaś licz· 
ba osób pod opieką - 310.88f. 
PiZychodni przeoiwjagldczych 662. 
przy liczbie porad, wynoszącej 
1.391.470 t liczbie osób pod opie„ 
ką 230.992. Przychodnł przeciw. 
wenerycznych było w 1927 r. 34, 
zaś w 1937 r. 432, przy liczbie 
porad 833.013 I liczbie oliób pod 
opieką 142.619. 

Poza wymienionyrnł przychod· 
niami pracuJ4 w ośrodkach zdro· 
wia lub poza nimi - przychodnie 
antyallmbolowe, dentystyczne, eu· 
geniczne, higieny szkolnej, sporto· 
wo.lekarskie tak, te można Liczb9 
ogólną porad określlć w przyb11że· 
niu na 4.500.000 rocznie. Porady 
te .s~ oczywiście udzielane b~płat· 
nie tak, jak I szczepienia ochron· 
ne, którym poddano w r. t 937 -
ogółem 3.328.578 osób. 

Stale prowadzona jest energlez• 
na walka z chorobami zakatnymł. 
NajwaU1·icjszym zagadnieniem zdro 
wia w Polsce jest - zakończył p. 
minister-zapewrienie praei mło. 
demu pokoleniu. · 

Scłf9W l>zlN.Al.llOSCł 
OŚ'RODHA. 

ZDROWlfl 
0-M~ 
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oo.stawy dla zmarłych 
Osobliwy przemysł, z którego żyje 200 tys. 

Chińczyków 
Woj1n1a zatacza czerwone k;ręgi 

w Chinach północnych i środko . 
wych, ale w Chekiang kwitnie i 
rozwij1a się nadał osobliwy pirze 
my~ł, z którego żyje i utrzymuje 
się 200,000 ludzi. Przemysł ten 
polega na fabrykowaniu i dostar 
czaniu zmairłym wszystkiego, co 
może im być potrzebne w życiu 
codzieMym. 

tów, gd~ie .sprzedaje się wyłącz- przedmi·otów z papieru rzemieśt­
nie przedmioty, służące do użyt ruicy chińscy doszli do takiej wpra 
ku zmarłych. Ceny są różne, za · wy i dosoonałości, iż fabrykują 
leż.nie od wykonania. Trzewiki konie, krowy, psy, kn.try etc., wy­
np. mQgą być tylko kolorowane, a lronane wprost a.rtystycz.nie. Na 
droższe - złocone lub srebrwne. ogół przedmioty kultu dla zmar · 
Ubrallli.a są albo z gładldego, ko· łych są jednak bairdzo tanie, tak, 
1-orowego papieru, albo też - je~ iż naWJet ubogi kulis może pozvro · 
śli ~roższe - ze zdobnego w ma-1 lić sobie na n1abycie paru sprzę­
lowtdła i ornamenty. . tów i kiliku sukien

11 
które potem 

W swej s·ztuce sporządza111ia kapłan spali jako ofiarę. 

Motoryzacja światowa w cyfrach 
Autobusy odgrywają już sporą szkańców. P~yjnw!flł,c jako pod. 

rolę jako środek trans4:>0rtu maso. stawę do dalmych obliczeń sto­
wego podróżnych w krajadl u.prze sunek Hczby autobus6w do liczby 
mysłowionych, a w każdym razie 100 tys. miesz.tcaru:ów, oddać jesz 
ta.m, gdzie i~itnieją potrzeby kornil cze należy, iJt wszystkie cyfry od-
nikaąjne i gdzie kolej nie wystar noszą się do r. 1937. · 
cza, jako środek transportowy. Jdąc dalej, widzimy, ;i necie 

Na czele wszystkicll krajów kro miejsce zajmuje Francja z cyfrą 

czą Stany Zjednoczone z liczbą 37.000 autobusów, co stanowi 881 
120.504 autobusów, co sta410wi na 100 tys. rni~s7Jkańców. W. Bry. 
941 autobusów na każdych 100 tania liczy 39.688 autobusów, 
tysięcy mieszkańców. Dr.igle miej- co stanowi 844 wozy na 100 tys. 
sce zajmuje No11Wegia, gdzie przy osób. Szwecja - 4055 autobusów, 
ogólnej liczbie 2728 auitobusów, czyli 642 na 100 t)'IS. osó·b, Argen­
wyipada ich też 941 na 100 tys. mie ty.na - 7450 wozów, ceyli 601 na Wszystlde wyroby tego prze· 

znacze111ia są„. z papieru. Wszyst­
kie one ·s~utą jako oiiiary dla z.mar 
łych. 

„„„„„„„„„„ ... „„ •• „„„„„„„„„„ ..... „ 
Jak to się odbywa? Oto wdo· 

wa. po z•amomym klupou :ziaimawia 
w „fabryce" dom z papieru, zao­
patrrony wewnątrz we wszystko, 
co powinno znajdować się w do­
mu bogatego Chińczyka. Przed 

Stulecie fil a telistyki 

100 tys„ His.Zipania - 11.'lGl wo.. 
zów, czyU 473 na 100 tys., Dania 
- 1750 wozów, azyili 473 n• 100 
tys., Japonia - 28.151, czyli -405. 
na 100 tys,., Nowa Zelalldia - 550 
wozów, czyli ~6 na 100 tya., Pl­
lipiny 4436 wozów, czydt 334 na; 
100 tys., Meksyk - 4529 wozów. 
czyili 241 na 100 osób, Szwaijc:&rf& 
-1000 wozów, czyli 240 na 100 t. 
osób, ltallia - 10.000 wozów, cz,tl 
236 na 100 t~., Czechoełowacja-
2890 wozów, czytl 189 na 100 tys.. 
Kaina.da - 202§ wozów, czyi! 18' 
na 100 tys., Niemcy - 11.472 wo. 
ry, czyli 171 na 100 tys.. Be~a-
1200 wozów, czyli 1415 na 100 tys... 
Bruylła - 3800 wozów, ciyłł 91J 
na 100 tys., Rosja - 4000 wozów. 
ezyłl 23 na 100 tys., Chiny -7112, 
czyft te na 100 tys., Pol'Ska t5C3 
wozy, cz:yU 4.83 na 1 OO tyig.. 

Tak przedstawia Slłę obraz ko. 
mua.fkacjl autobusowej na świecie 
w cyfrach. Zajmujemy w tej d~ 
d'Zlinle ostatnie miejsce. 

d'Omem stoi piękinie wytakierowa · . . . 
ne auto„. z papieru. Na stoliku W dma_ch od 3 do 8 maja r. b. 
nocnym obok łóżka zinajduje się.„ odbędzie się w .wa~szawle Krajo: 
telefon. Wszystko wyrobi"ollle z tą wa .. wysta~a Filate~tsi?'cz·na. Z .tej 
precyzją i d.robi.azgowością, jaka racjt po~~jemy poniżej szereg in. 

cechuje rwmieś1nika chińskiego formacyj I Uwag, dotyczących po. 

Ó do 
•·k· d. . wstania i rozwoju filatelistyki 

w m, ze wszs.; 1m, co oo 
należy; zostaje ustawiony w pod· W roku 1838 w jednej z gazet 
wórzu świątyni. Po odlpraiwieniu londyńskich ukazało się ogłosze­

przepisanych modłów ~apłan pod·· nie, nawołujące do wierania z.uży. 
palą dom. Sens tej ofia·ry polega tych znaczków pocztowych. An­
na tym, aby nieboszczyk'Owi unti · glicy, którzy mają wrodzone za.mi 
lić życie za grobem. Gdyż Chiń· łowanie do kolekcjonowania róż­

czycy wierzą, że takie auto . nip. nych rzeczy, zwłaszcza zużytych i 
po spaleniu uLa1tn1ia się wraz z dy napozór niepotrzebnych, zapalili 
mem i niaterializ.uje się znowu na się do nowego sportu, który otrzy 
tilmtym świecie, tak," iż n1iebosz. mał nazwę filatelistyki; nazwa ta 
czyk może zeń ~orzystać. powstała od greckiego „filos" przy 

Ceremonie, obrzędy tego ro- jaci~l i „~telos" - wolny od opła 
dza.ju istnieją w Chiillaoh od ty- ty, Jako ze z?aezkl p.ocztowe były 
sięcy lat . Pozwal.aiją one w tym dowode~ .u1sz·czonej opłaty za 
jedynym wypadku na fabrykacjQ prresłante listu. 

szereg katalogów, m. in. A. C. 
Kline'a „Stamp • Collectors Ma­
nuel'' w r. 1867, a katalog Scotta 
w 1893 r. 
Największe nasilenie ruchu fila. 

telistycznego w Europie przypada 
na lata 186.3-1883. W tym okre­
sie pojawia się szereg prac i pism 

fałszywych pieni~'Zy, które zo- Obecnie matelistyka jest jedną 
stają róWltlież spalone w świątyni z najbardziej rozpowszechnionych 
i służą nieboszczykom w je&Q ży- namiętności trolekcjonerskioh i na 
ciu pozagrobowym. Ody, według przestrzeni stu lat posiada już bo. 
mnleman•a rod.ziny, pienłądze zo- gatą historię. Pierwszy, który s.po 
stały już przez zmarłeg'(> „wyda~ rządził katalog maczków, a \via. 
ne", zama\Wa się OOWl Ich por- ściwle ich spis, był francuski dru. 
cję, którą w ten sam sposób, co karz ze Strassburga, Oskair Lev. 
wyżej „posyła" się nieboszczyko- rautt, który był zamiłowanym fila o charakterze fachowym, powsta­
,Y/i. łellstą i w r. 1860 wydał plerwo- ją specjalne pisma. jak „The 

Centrum teeo prJemyw znaj. wzór katalogu. Doskonalulł for- Stamp Collectora Magazine" (Lon 
Ctuje .Ilf w prowdftcJI Cheklang. me miał katalog Połłqueta, który dyn, 1863), belgijski „Timbre Po­
Pl'IMYłe katde mtuto w tej prowln sle ukazał w Parytu w 1881 r. ste'', wychodzący w Brukseli od 
cli ma uereg lklepcW.r ł wa.ruta Ale pierwszy lłustrowany katalog r. 1863, „Magasin filr Briefmar­
------------ wydany został w Anglii I FraJttcj! kensammler" w Lipsku od roku 

Konkurs podobieństwa jednocześnie . . ~utorami · je&:o b_rli: 1~6~ i szer:g " i~nych. Równo.cześ­
Booty Brown 1 Gray. Prawie row- nie zaczynają się odbywać ziazdy 
nocześnie ukazał się katalog ilu- międzynarodowe, poświęcone fila. 
strowany . w języku francuskim, telistyce. Pierwszy z nich odbył 

pióra Justina Lalłier; później kata się w Moguncji w roku 1889. W 
logi filatelistyczne ukazywały się r. 1925 powstała z inicjatywy ho­
iuż coraz częściej; niemiecki Senfa lenderskich kolekcjonerów między 
wyszedł w roku 1892; francuski narodowa organizacja poił nazwą 

Yverta w r. 1895, angielski Gib- „Federation Internationale de Fi­
bonsa - w 1893 r. Również i w latelie" z siedzibą w Breda, w Ho 
Stanach Zjednoczonych ukazał się landii. 

W Geanga County w Stanie O· 
hjo odbywał się niedawno Iron· 
kurs bliźn:iaków. Nagrodą obda­
riono n :letnie bliźniaczki siostry 
May i fay McCeurg z Middefield. 
I rzeczywiście na nagrodę tę za· 
służyły sobie solidnie, będące do 
siebie podobne jak dwie ·krople 
mcty. 

Filateiłści prowadzą zorganizowa­
ny handel znaczkami pocztowymi. 
Pierwszym, który się przyczynił 
do jego ożywienia, był J. B. Ma­
ens, Belg1jczyk, który w r. 1852 
otworzył w Brukseli kantor wy­
miany i sprzedaży znaczków poci 
towych. W głównych ośrodkach 

pew.nego Amerykanina za jeszcze 
wyższą sumę. Te znaczki, łstnłe­
jące w nielicznych okazach, są w 
ręku kilku najbogatszych filateli­
stów, do których w pierwszym 
rzędzie należał zmarły niedawno 
król angielski Jerzy V, a obok nie­
go Philippe la Renotiere Ferrari, 

Mikroskop 
kt6r1 Dowieksza 

50.000 razy 
zmarły w Lozannie w rolru 19. 17, W . rsyt • H d ta 

· · · · ... A k · u01we ecie arvar w s • 
ora~ n1ezyjący }UL. mery anm, 1 M h ts (USA I k tru 
Arthur Hind. n e ass~ usse . s ons. 

. owano mikroskop, który pow1ę. 
Bogat~ z~t~ry zn~czków. pocz„ ksza średnicę obrazu 50.000 razy. 

towyc~ 1~tn1eją yv Wl.el~ miastach Jest to prawdz.iwy cud techniki; 
e~ropejsk1~h. Na~cenmejszą kolek- jeszcze przed rolciern nauka stała 
CJę, ?zdob10.n_ą kd~oma. e~empla- na stanowisku, że dalszy postęp w. 
rzam1. ~auntmsa 1 Gwmet, posi.a- tej da:iedzinie jest jut niemożliwy 
i cia ~:1tr~h M~seum w Londynie. Mikroskop waży t«łnę, do obsługi-

I ~erlmsk1e Re1chspo~t.museum . po- wania go służą specjalne m-0tory. 
~1ada ogromny z.b10:,. w kt_ory~ Przy po'mocy mikr()Skopu można 
! 1edno z czołowych miejsc zaJ~Uje widzieć i fotografować przedmioty 
znaczek ~aden • Ba~en 2-krajca. 100 razy .viększe od atomu. Skoro 
rowy. V, Stockh0Lm1e, w Pań- technika jut raz przeaąpiła gra­
st~owym Muze~m Poczto~ym, do nicę wyznaczon4 jej przez teoreły­
ktorego rozwoiu wydatnie przy. ków nic nie stoi na przesz;kodzie 

I 
cz~nił się H~ns L~er!Off, wz~°:ga dals~emu r()%:W()jowi w tej dzie­
ca1ą~ te zb10.ry dwoma Maur:hu- dzinie. I oto obe~ wykończono 
sami, wartości p17e~zło 4 tys1~ce w Ottawie (w Kanadzie) mikro­
funtów. an~. Rówmez bogate zb10-1skop na W?:ór harwardzkiego, lec1 
ry posiadają muzea poczto~e w i .llewn)'Jqi ulepsze:nfam!. 
Hadze, w New Yorku (Sm1thso- - -----

filatelistycznych, jak np. w Londy- nian Institution), w Dubllnle (Selen 
nie, Paryżu, Berlinie, Amsterda- saand Art Museum), w Marnehester Skarga 
mie l New Yorku odbywają się (Withworth Institute), nawet w Kal 
rok rocznie wielkie aukcje, na któ- kucie (Victoria Memońan Hałł) I W' Drzeriw okullicle 
rych znajdują się najn.adsze l naj. Sydneyu (Mitchell Ubraf'Jt. Sensacyjną aprawę rozpafmJe 
cenniejsze okazy filatelistyczne. Filatelistów dręczy jednak r.aw- samborski sąd okręgowy. 

Znaczki, wycofane z obiegu ~ze niepewność, czy znaaek, za żona „, nta h dlo Gut 
. . t l t I t' ł ·1· b I ..,ge an wego s a. 

wzrosfy w cenie; a { np. zawro ne c ory zap ac1 1 gru e sumy, n e Kl 1 ł . .00 
1 • ł · · t f 1 r·1 t T łgd wa arer eczy a się u 1 nego z 

sumy na au {Cjac 1 mtędzynarodo- JPS asy ,,,a em. ego n y nie ol l'stó d 1 b 1•· • • \" • 
I I • · kt · 1 · · t t h tw' m 1 w ro 10 yc ~1c1i. v ooec 

wyc 1 uzys mją me ore znacz >1 mozna w s u procen ac s ter- . . t . tk 
dawnej Mołdawii, Przylądka Do- ctzić. Nie pomaga ani rejentalnie ~eocgh~łrszedm~ się s an

1
u paCJenelkaa wy 

b · N d · · I d„ K d A t · d d ód" 1 1 a a o i..wowa, ecz wsz . po 
:ejl„ ~ Zt~t, d . n. 11,. at~a .Y' . U~ ro w1er .zony „ro ~W od a:n ana- ~noc okazała się spóźniona i nie-

S r~ ;'. I ac ~ ~tejh nl1e ~o~~,ąc !u~ tzal pa~1e1~, ;n:~ wt ne70, ry: szczęśliwa kobieta straciła wzrol<. 
0
1 

a {tC 1 . d,oa yc <ru rn~ • )a sun <~l, ~I ~· e : ż' f~ et~~:· a?t Obecnie Klarerowa zaskarżyła oku 
s ynnyj je noApenstowdy . aun bms, ?umt y. . a ego ~ 1 a e.1s.aknte listę drohobyckiego 0 odsz.kodowa 
sprze any w ms er amie za a. Jes pewien, czy jego najw1ę sza nie k oci 5 000 łoty h · 
jeczną sumę 2.400 funtów, łub duma i bogactwo nie jest przypad pl tęw do~ etn.'. zty c 1 wy. 
Gwineja Brytyjska, kupiona przez Idem dziełem fałszerza. a zywo 1ei ren · 

• ;'r ~·. ~l ~-,... . ., - ' J - ' 
' ~ . ' ~ ·; .... „ .. .,„ ~ ·. . ' . . ·~-i.. '.. ·~··„ ' „!ml„„„„„„„„ ... „„.„ 

Ark. Awerczenko 

Z MINIONYCH DN1·> 
(w roku 19&2) 

z rosyjskiego przełożyła 
HALINA PILICHOWSKA 

Zima w tym roku była szczegól­
nie ostra. 

Chłopi siedzieli po doma,ch, ni­
ikomu się nie chciało wysuwać 110. 

sa na ulicę. Dzieci przerwały na­
ukę w szkole, a baby dokonywa­
ły tytko ja.k najkrótszych WY1Praw: 
przebiegały uUcę, aby w;paść do 
,zakła•du gastronomicllllego tub do 
telektrowni ze skargami i zażale­

niami na cią.głe psude się elek. 
:tryC7Jlt ości. · 

Dziadek Parntetej rozłotyil się na 
ciepłym przyipieckiu i, mrużąc sta-: 
:re oczy przed zbyt jaskrawym 
światłem żarówki, spoglądał na 
stłoczoną u &w~kh stóp dziatwę. 

- A w;ęc, cót wam opowłe­
t1zf eć, mezanfainOięta? Czego 
dlcietibyście posłuchać, zbytnicy? 

- Coś z zamierzchłych lat, -
po.prosiła rezoiluiłllta Aksj,llfaka. 

- Ale co? 

- Coś o gulbernatoracn. 

- O gu· ber-na. to-rach„.-rzekł 
szański-ego. Wyobraźcie sobie, 
dziateczki, że pewnego dnia wy­
dał za-rządzenie t,ego rodzaju: „O. 
soby, win·ne drukowania, przeoho­
stary z dobrotHwą ironią. - I cze. 
mużeście wy ich ta·k . polubiU? 
Wczoraj o gubernait.orze, dziś o 
gubematorze ... 

- Bo to takie dziwaczne, -
odezwał się Wańka, pocią.gając 

nosem. 

- Wania, - wtrąciła matka, 
siedząca na ławce z książką w rę. 
kach. - A to co za porządki? 
Chustki do nosa n4e masz, czy col 
Nos twój dzdała mi na nerwy. 

- A więc o gubernatorze, -
zmrużył oczy dZliadek Pantelej. -

Czy mam prawdę mówić? 

- Nie marudź, dziadku -:-- od. 
powiedzialła rezolutna Aksj'1.llSZka, 
- wpadasz j·u·ż w starezą gada-

ł 
tliwość, w marazm, l wyis.tawiasz 
na próbę naszą cierpliwość. 

•) IIum.;,1 rJ8k~ t{l na.pmu 

Cl:ftko w rolni 1911. 

- Patrza1jcie, ja.kie to kuHural. 
Awer-1.ne dziew.czę, - roześmiał się dzia 

dek. - J>osłurhajcie :\Vięc, ledi i 

dżentelmen.i.„ „To było taik daw. 
no.„ Nie pamiętam już, kiedy to 
było„. Może nigdy.„" - jak po­
wiedział poeta. A wię.c zaczniemy 
od wiatskiego gubernatora Kamy. 
wywania i rozszerzau1ia utworów 
o treści tendencyjnej ulegają karze 
grzywny z zamia.ną na karę wię­
zienia clio trz·eoh miesięcy". 

Maitka Wa.ni Aga.fia pod1niosła 
głowę z naid hią.żki i zaczęła się 
.pr.zysłuchiwać. ,..,. 

- Przepraszam cię, ojcze, -
zauważyła, -- aile przecież ułwór 

tendencyjny nie jest przestęp­

stwem. I Tołstoj był pisarzem ten 
dencyjnym, i Dostojew'Ski ·w swym 
„Dzienini1ku pi.sarza"... Czyżby 
więc„. 

- Czekaj-że, - roześmiał się 
dziadek, - inni też mu tro samo 
mówrti. Ale był to p11zecicż jury. 
sta, kandydat na miniS'tra. Mini. 
&terialna głowa. 

Dziadek umi~kł na chwiilę, prze. 
żuwając coś bezzębnymi szczęka­

mi. 

- A był też i cheriSoti&ki guber­
nator. Zaipomniałem ju1ż nawet je. 
go nazwi-ska. Bantysz bodaj.„ Ten 
znów ukarał kiedyś gazety za de­
peszę Peter&buorskiej Agencji Te­
legraficznej z Anglii, depes.zę, po­
dająicą prz.emówienie jakiegoś an­
gielskiego działa-cza. śmiechu by­
ło co niemiara! 

- Pokręciłeś coś, s.tamszku, -
wtrą.cił Wa11iuszka. - Toć Agen­
cja Peter&burs.ka jest instytucją o. 

ficjałną. Załga~ się n.asz dzfadzio. 

- Wania! - mi'tygoiwała syna 
Aga fi a. 

Dziadek uśmiechnął się poibła. 

żliwie. 

- To nic jeszcze w porówna. 
niu z innymi rzeczami. Rozpamię. 
tuje człek i nie wi·e, czy śmia·ć się, 
czy pła·kać. Gubernafor. władyw'O­
stocki zamknął gazetę koreańską 

za artyku1 o j aip0inii. Symteropol­
ski wke.gwbennator Masailski na­
łożył grzywnę na ,,Taurydę" za 
przedruki . z 11N01w.oje Wremia"„. 
Taki to był zacny człek, taktow· 
ny. Ten FJam gubernator p01Jo,wał 

na ulicy na uczniów: którzy nie 
z<lejmmvali przed nim czaipek. I 
aresztowat ich_. Zdarzało się, że 

robaczki te beczały: „Za co, oj­
cz-..11 ku?" - „A za to, że władzy 
nie szanujecie i nie pozmajecie 
mnie na ulicy". - ,,Przecież się z 
panem n.ie znamy". - ,,A - a, nie 
znacie się? Posiedzicie w kozie, 
to poznade". W esoly to był czfo. 
wiek 

Dziadek pochylH głowę i po.grą. 
żył się w zadumie. Twarz jego 
rozświetlił łagodny, serdecmy u­
śmiech. 

- Muratowa tambowskiego też 
pamiętam ... Zaipraszano go kiedyś 

na oficjal1ny obiad. „Przyjdę, -
powiada, - jeśli tyliko żydów 

przy stole nie będzie". - ,,Jeden 
będzie, - pow!ada,j.ą mu - dyrek 
tor banku". - ,,A więc mnie tam 
nie będzie". Dużo mia1 w sobie 
człek rad.ości życia„. 

Dzwonek telefonu przerwa~ je­
go opowiadanie. 

Aksjuszka pqd·skoczyła do tełe­

fonu i zatraijkotała: 

- Hallo, kto mówi? Wujek Mi­
iaj? Ojca nie ma. Jest n·a zebra­
n~u towarzystwa miłośników kultu 
ry o·grodniczej. Co? jaiką lciSi.ą.tk~? 
Ma·upassant'a ,,BeUe amt"? Do­
brze, zapytam się mam'asj, - je­
śli jest u nas, to mamusia odeśle. 

Aksj-m;·zka odeszła od telefon1u 
i przytuliła się d'o ramienia dziad. 
ka. 

- Opowiedz nam, dz1'adziu, fe­
~cze coś niecoś <> guibematoradt. 

- No, i cóż wam jeszcze opo­
wi·em? 

Dziadek się roześmiał. 

- Podoba się wam? Jaik t<> po­
wiedzialllo: „Nie nadarremlllie Bóg 
lat wielu świadkiiem mnie uczy­
nił..." Tołmaiczewa odeskiego ~ 
pamiętam. Najszlachetniej~zy był 

to czł<owiek, p0ipędliwy1 wielki mi­
łośnik nawki. Gdy wynalezl'Ono 
preparat „606", to się nLm r&w­
-niet zainteresował. „Kto go, - do 
1pytu1je się, - wynałazł?" - ,,Er­
Uoh" - ,,żyld:owm? Na to fUlt -
powiada, - nie pozwolę, teby ml 
tu w Odesie dokonywano doświad 
czeń z żydowskim preparatem. Te 
go tu nie b~zie. NLe shańbię prze 
cleż d·rogiego f/ercu memu miasta 
takim szałbi·erstwem". Był to czło 
wiek bardzo dla wszystkich fy­
czliwy, mocną miał rękę. 

Dziadek się -0fy,wiił. 

- Dumbadze tert pamięta,m. 
Ten Z'llów !!]bił się zamyślał. 

- Jaikże się, dziadku, zamy­
ślał? 

- Zamyśli się, zamyśli, i po. 
wie: „Czy są wśród żobnierzy ży­
dzi.?'' - ,,Są". - 21Wysłać iioh". 
Wysyłał kobiety, które się kąpały i 

bez kostiwnów; W)'ISyłał m~~· : 
czyzn, którzy je podglądali. I 
wszyvtkkh etaipem, etapem. Upo. 
dobanie wielkie miał do etapów. : 
A raz, przyipominam sOlbie, opue.tlł 
Jałtę. Przywdział cywilne ubrainie 
i pojechał sobie wzdhtr! i w po„ 
przek Rosji. A czasopismo 1,sa.ty. 
rylron" ~a!No się nad nim, te M, 
uważacie, miał sta·r.y czfowiek pra 
cę, a teraz zostalł bez pracy. Na­
płisali a·rt>"k:uł, „ttowaJL się. A ten 
wziął i wrócił do jatty, akurat 
wtedy, gdy czaiso,piismo tam do­
tarto. I cóż sobie, myślicie, dzia- 1 
teczki: za.częll stójkowi na f 'IQ l 
poliecenle za rom-oold-eła.ml gaief 
si~ uganiać, „,satyry<kooy" odble. ; 
rać ł drzeć je na stirz~y. Obrota~ j 
byt c7Jek. Wytrwałr. 

I dt'lllgo jeszcze rozlegał ałę mo­
notonny dobrotthvy głos dzLadka. 
I długo ałoohały go kłnone, '-*· , 
mtooe dzlecłaki. I 

A za 01latem szatała a.wiftcłt 
wiejska zamieć, r.ońegały tit, 
dźwl~ki syren aarnochod.ow}'dl i 
monotonne syezen.le łat.art\ aa .._ 
sypanym śn1egiem pdt\a_\ • 



Łodzianin 2. V. • 

1-szy MAJ w ŁODZI 
Wszystkie ciemne aiły sprzy· Geyer, Zajberta, Steinerta, B-ci deszcz. Wkrótce deszcz rozpa· nej krwi. Wy, robotnicy, wy· gać się musimy uczciwych i de­

aięgły się w tym roku w celu Tajtelbaum, O. Haeslera, Schei dał się na dobre, przechodząc szliście przecież z chałup wiej- mokratycznych wyborów do Sej· 
zohydzenia i rozbicia robotni- blera i Grohmana, Rozena i Wi- raz po raz w burzliwą ulewę. skich, aby tu w mieście szukać mu, Senatu i Samorządów. 
czego święta 1-go Maja. Sko- ślickiego, Freidenberga, Barciń· Pomimo to, detilujący nie opu- pracy i lepszej doli. I dlatego Napiętnować również musimy 
ordynowano akcję endecji, kle- skiego, „Murów Wolfsona", Wi- szczali szeregów. Nawet czer- musimy kroczyć wspólną dro- jaknajostrzej metody endeków 
ru, różnych żółtych związecz· dzewskiej Manufaktury, Adel- woni harcerze, choć zmoklil do gą w walce o prawa, o spra- występujących coraz bezczelniej 
ków, a nawet Polskie Radio fani, „Gentleman", „Satelit", nitki dziarsko kroczyli w poło- wiedliwość, godność i poszano· i operujl\cych gazrurkami i ło-

-
Miliony mężczyzn i kobiet 

pracujących miast I wsi, setki 
tysięcy bezrobotnych t setki 
tysięcy młodego pokolenia o­
świadczają dziś, w dn. 1 Maja, 
uroczyście, że stają w szere­
gach walczących 

bluznęło błotem na dzień ro· „Pierwsza" z Rudy Pabianic- kach deszczu. wanie człowieka. W walce tej mami żelaznymi. Ni~ uznajemy botniczego święta. Starano się kiej, Steinert, Silberstein, Br. musimy się wspierać. I dlatego takich sposobów" walki, ale prze- Za Socjalizm, za wolnośt, 
wszelkimi sposobami, dozwolo· Zajbert, Tajtelbaum i cał~~9 Na Grobach Poległych wzywamy was: pomóżcie nam, cież cierpliwość robotniczej Ło- za demokracJę, nymi i niedozwolonymi szerzyć 1 szeregu i innych. gdy my walczymy! dzi ma swoje granice. Na na· panikę i steroryzować masy ro· 1 Szli włókniarze, budowlani Ulicą Śródmiejską i Towaro- Wspólna walka mas robotni- pady i prowokacje znajdziemy Za nlepodległą ftzeczpos-botnicze, aby je odstraszyć od (sezonowcy i strycharze), tram- wą kroczył potężny pochód czych i chlopskich doprowadzi ostrą i bolesną odprawę. polltt: wyzwolonej pracy, brania udziału w 1-majowej ma-I wajarze, transportowcy, koleja- łódzkiego proletariatu na Pole· nas do zwycięstwa, do Polski Następnie tow. Wachowicz 
nifestacji. ' rze, fryzjerzy, jedwabnicy, Od- sie, aby na grobach poległych Ludewej, Robotniczo· Chłopskiej. wyraża uznanie wszystkim bio-

Wszystkie te usiłowania za- dział Poń~zószniczo·dziany, U- b~io,wników z r. 1905 złożyć Pamiętajmy o naszym sojuszu rącym udział w manifestacji, 
wiodły. Czerwona Łódź Robot- żyteczności Publicznej, Meta· w1ence Około godz. 1.30 po w chwilach ciężkich i decydu- którzy nie ulękli się ogromnej 

. nicza w milczeniu i z pogardą łowców, Drzewny, Chemiczny, poł. ~zoło, poch.odu r~otarło na jących, fali teroru psychicznego, wytr-
czytala stosy ulotek i plakatów, . Mięsno-Wędliniarski, Skórzany, Pol~_ste. Po~toreJ godziny trwało, . Po przemówieniu przedstawi· wali karnie w szeregach w cza· 
wydawanych przez różnych Dozorców i Służby domowej, z~mm koniec pochodu u~az~ł ciela chłopów głos zabiera i· sie godzinnej ulewy, aby mani-
zdradzieckich „obrońców" za Sekcja Pluszowników, Glancer- się z pod mostu. Po złozemu mieniem Bundu festować solidarność proletaria-
gadzinowe pieniądze i manife- sko-Sznurowadlarska, Pncowni- wieńców na grobach i po ode- tu i umiłowanie dnia święta ro-
staćja 1-majowa dowiodła, iż · cy branży kinematograficznej. graniu marsza żałobnego, na tow. Młlman botniczego. 
grotb i terroru sią nie ulęknie. Pochód zamykają dzielnice trybunę wchodzi tow. Pi:otetariat nie zna rozróżnie· Następnie t. Wachowicz od-
Już od wczesnego rana ro· PPS.: „Koziny" i „Prawa" oraz nia na rasy ani na kolor skóry, czytuje rezolucję, której tekst botnicy zaczęli się zbierać auto propagandowe „Lodziani: Artur Szewczyk proletariat jest jednolity, gdyż poniżej podajemy, a którą ze-

tłumnie w punktach wyznaczo- na". _ Rok rocznie, w dniu 1 ma· jednaka jest jego dola w szpo· brani przyjmują z entuzjazmem. 
nych przez Kierowriietwo Ob- ja liczymy swe siły, - rozpo- nach ucisku i wyzysku kapita· Po czym t. Szewczyk ł'ozwią· 
chodu, przed dzielnicami par- Czerwone sztandary czyna mówca. - I rok rocznie listycznego. I dziś w dniu świę- zuje manifestację następujący-
tyjnymi. na placu Domu Związ· i transparenty nasi wrogowie pilnie obserwują, ta międzynarodowego proletar- mi słowami: 
ków Zawodowych i na Wndnym łudząc się, że słabniemy, że si- iatu jesteśmy jednolici i zwarci. „Są tu prawąopodobnie nie· Ryn~u. Imponująca manifestacja ro- ły nasze topnieją. Wrogowie Chociaż maszerujemy oddzit:łoie którzy nasi wrogowie i tacy, co 

za trwały I sprawledllwy 
pok6J, przeciwko planom 
wojennym taszyzmu, 

Za prawo I gocinośf czło­
wieka, 

Za r6wna prawa I za · r6-
wne obowiązki dla wszyst· 
kich bez wyjątku obywateli 
Rzeczypospolitej. 

Zebrani domagają się: 

Społeczne) gospodarki 
planowej, pracy dla bezro­
botnych. 

Ziemi dla chłop6w, skró-
Robotnicy ustawiają aię w hotnicza rozciągnęła się na nasi marzą 0 tym, aby czerwo- to jednak walczymy razem i ·przybyl~ abY: „obserwować','. W~­

karne szere~i i z rozwiniętymi przestr~eni 6 kilo!11etr~w. Nad ne sztandary nie ukazały się na nikt nas nie jest w stanie roz- dzą om wielką potęgę 1 soh­
sztandarami i orkiestrami wy- głow~n:it mas chwta! się las .cho- . ulicach robotniczej Łodzi. Próż- łączyć gdyż łączy nas wspólna d~rnoś~ P.rol~ta.riatu. łódzkieg?,. centa czasu pracy; ruszają w kierunku Wodnego rągwi 1 transparentow. Nahczy- ne ich nadzieje. Sztandary te, walka i wspólny cel walki Mó- Siły teJ mc t mkt nte zwalczy . 
Rynku. ,liśmy: 185 sztandarów, 210 tran- za które życie oddali ci, którym wią nam, że jesteśmy w tym Ogromne masy robotników 

'sparentów, 12 orkiestr. Hasła dziś hołd składamy, są wieczne. społeczeństwie ·obcymi, że nic zaczęły odpływać ul. Srebrzyń-Haeblerowcy idą I... były następujące: "Walcząc 0 Pod tymi sztandarami walczy nas z tym społeczeństwem nie I ską i 11-go I.istopada do miasta. Rząd Robotniczo - Chłopski, W Oi(romna przestrzeń Wodne- walczymy 0 Wolność Pra.cę ; krwawi lud hiszpański. ie- łączy, że jesteśmy na ziemi tej 

wyborów demokratycznych 
do ~arndrządu terytorialnego 
l ubezpieczeniowego, 

szkół dla dzieci mas pracu-go Rynku zapełnia się powoli. i Chlebl". rzymy, iż mimo wysiłki zjedno- przybyszami, elementem napły- Rezoluci· a 
Kierownictwo operuje sprężyś- „Żądamy pracy dla wszyst- czonej reakcji wkońcu czerwo~ wowym. A wszak prowadziliśmy jących, 
cie ogromnymi masami. Poaz· kich bezrobotnych i ziemi bez ne sztandary zwycięzą w Hisz- my, robotnicy żydowscy wspól· Zebrani w dn. 1 Maja pod c~ególne dzielnice i fabryki ~toją wykupu dla chłopów" - „Żąda- panii i wszędzie. nie z robotnikami polskimi wal- sztandarami czerwonymi Pol-

zniesienia obozu odosobnie­
nia w Berezie Kartuskiej, w. skwerkach i przylegają,cych my 40-godzinnego tygodnia pra· Omawiając sprawę oddzielve- kę z caratem. Razem walczymy sklej Partii Socjalistycznej i 

ulicach, aby na dany sygnał ru· cy i podwyższenia płac!" go pochodu „Bundu"' tow. 0 prawa dla ludu pracującego, Klasowych Związków Z~wo· Miech ty}e Socjalizm I szyć i połączyć się z po~hodem. „Lud żąda wpływu na losy Szewczyk stwierdza, że żadne 0 Wolność i Socjalizm. dowycb przesyłają wraz z ca-
Las sztandarów, chorągwi i trana- 1 Państwa, jego obronność i jego zakazy nie przerwą solidamoś- Wrogiem naszym wspólnym łym ludem pracującym Polsld Niech sit: święci 1 Ma}! parentów koły1Ze się nad iło- rząd!" - „Rozwiązać Sejm i ci robotniczej i ze proletariat jest faszyzm, który chce zakuć pozdrowienia braterskie wszy-
wami przybywających mas ro· I Senat!" - „Żądamy pięcioprzy polski ramię w ramię z robot- proletariat w ciężkie okowy stkim tym, którzy walczą we Wolnołt I botników, miotnikowego prawa głosowa- nikami żydowskimi walczyć hę· niewoli, żerując na szowiniźmie wszystkich krajach świata prze 

W pe~nej chwili . na~ępuje I n.ia!" - „Żądamy spotęgowania dzie o ostateczne zwycięstwo. i nacjonaliźmie, Tym ciemnym ciw faszyzmowi o nowy ustrój 
poruszenie, Nadchodzi uhcól RG- i sił obronnych przeciw obcej in Następnie tow. Szewczyk wi- siłom wypowiadamy bój śmier- społeczny, o wolność polity· kici:liskl\ dzielnica „Górna", w wazji na Polskę!" - „Faszyzm ta z radością delegację Stronnie- telriy i żadna siła nie rozłączy czną. Pochód „Bundu" której szeregach kroczy dele- 1 i hitleryzm to wrogowie Polski" twa Ludowego i „Wici" oraz nas, robotników, w obliczu 
gacja strajkujących haeblerew- ;- „Armia z ludem, a lud z ar· udział Klubu Demokratyczneg-o wspólnych wzmagań. Proleta- Zebrani przesyłają pozdro-
ców, Zgromadzone tłumy przyj· miął" _ „Robotnicy i chłopi 

0
• w uroczystości l·o majowej. riat polski, ukraiński, niemiec· włenia swoje bohaterskiemu 

mui" bohaterskie robotnice i broni" SWÓJ. kra)'!" _ ,,Chcemy ki i żydowski wspólnym wysil- .ludowi Hiszpanii, broniącemu 
b k b 1 "' Tow. Szczerkowski Anton\ kiem wywalczy ust. róJ' sprawie- z o~ężem w. dl.oni niepodłe· ro otni ów urz iwymi owacja- , Wolności, Pracy, Chleba!" - -mi i okrzykami: „Niech żyją „Faszyzm to podbój innych na- imieniem Klasowych Związków dliwości społecznej. głosci SWOJe} Ojczyzny, wstrzy 

haeblerowcyf" „Precz z baro· . rodów!" _ „Żądamy amnestii Zawodowych śle pozdrowienia W imieniu robotników nie- mającemu najazd obcych wojsk 
nem Haeblerem!" 'więźniów politycznych!" dla robotników całego świata, mieckich przemawiał faszystowskich, wstrzymują-

Haeblerowcy z delegacj~ fa-1' Klub Demokratyczny kroczył walcząch z faszyzmem, burźu- cemu ofiarą własnej krwi po-
b 1 d · k · azJ'ą 1• kapt'tal~·zmem 0 wolnos'c', tow. inż. Zerbe Emil chód światowy faszyzmu. rycznj\ na cze e z1ę UJą u- z transparentem: 11 W wolnej 
śmiechami na wymizerowanych Polsce lud włodarzem!" o sprawiedliwy;ustrój spełeczny, który wygłosił dłuższe i zasad- Zebrani ślubują w dn. 1 Ma-
twarzach i spiewajl\ piosenki. Na całej trasie pochodu ma- o socjalizm, W dniu święta mię- nicze przemówienie, analizując ją uroczyście: 
własnego układu na temat straj· nifestujący robotnicy rzucali dzynarodowego proletariatu międzynarodowe położenie pro· że pozostaną wierni zawsze, ku u Haeblera i niedoli rebot- szereg haseł, gromko podchwy· myśl nasza biegaie do walczą· letariatu i wskazując na roz· "d . d 1 h 1 ' · N' t t cych robotników Hiszpanii prze- wi'elmoz· nienie się wpływów fa- w kaz t!J o i, c orągw om mczeJ. tosą ransparen y z na· tywanych przez towarzyszy. d d czerwonym Polskiej Partłl So-pisem: "Wysiedlić barona Hae-; ciw inwazji mię zynaro owego szyzmu i hitleryzmu. Klasa ro-
bl P 1 k "I" I faszyzmu, do robotników, któ· botn1"cza świadoma swych ce- cjalistycznej i klasowego m-era z 0 8 1 ••• wymarły ło'd..,k1·e u11·ce chu zawodowego· • rzy krwią swoją i swoimi cia· łów i swej drogi odrzuci wszel- ' 
R b t • I Wł d d · · t · łami zagrodzili dro"ę faszyzmo- kie podszepty hitleryzmu i bez że nie ustaną . w walce ai o o nicy... a ze a mm1s racy1ne wy· & 

• , dały szereg zarządzeń, zabra- wi, broniąc niepodległości oj- różnicy na przynależnośc raso- będzie dźwignięty w Polsce 

O godz. 10-ej rano przy 
zbiegu ul. Andrzeja i Al. Koś­
ciuszki ufortnował się pochód 

Bundu" licz„cy ok. 7 tysięcy " ' „ w uczestników, i ruszył Al. _huŚ· 
ciuszki i ul. Legionów ku Sa­
li Filharmonii, gdzie miała się 
odbyć Akademia. 

Zaledwie jedni trzecia część 
uczestników pochodu zmieści· 
ła się w sali Filharmonii. Re­
sztę pochodu policja rozpro­
szyła bHdzo energicznfr. . . 

Na akademii przemawiali 
ttow. Zygielbojm, Nutkiell icz, 
w im. „ Przyszłości" t. Filozof, 
w im. „Jaf" t. Zvlberberg. 

W imieniu PPS witał towa­
rzyszy z „Buodu" 1ow. Leon 
Mali.nnwski. 

Po przemówieniach nastąpi~ 
ła cz~ść artystyczna. 

Niebo, nad ran~m dos~ po- niających ludności przyglądania czyzily i swej wolności. wą, językową, narodową zespoli wysiłkiem • ~wiadomym ma~ 
godne, ~aezyna się z.aeiąg,ać się pochodowi z okien i halko- W dniu święta Pierws:act·Ma- swe siły we wspólnej walce 1 nowy ustroJ społeezny, az 
chm~ram1. Zgrom~dzeni z. nie-' nów, wydały nawet zakaz sta· jowego składamy hołd cieniom przeciwko kapitalizmowi o So-

1
' wolność stanie się prawdą 

poko1em spogląda1ą w niebo.· nia na chodnikach w czasie bohaterów robotniczych, cie· c'alizm. życia polskiego, ai utrwalona „Jakoś to będzie", pocieszają ' przemarszu robotników łódz- niom Okrzeji, Mireckiel!o, 
1 z kolei na trybunie ukazuje I zostanie polska Niepodległość, Aresztowania się. . . I kich. Zarządzenia te zostały wy Daszyńskiego. Przychodzimy się wsparta o mllłony robotników, O godztnte 11 ran~ wyr~sza . konane rygorystycznie. Trasa na groby poległych w walce o . chłopów i pracowników urny- W czasie pochodu policja za· c~oło pochodu. Pochod otwiera· pochodu od zbiegu ulic Głów- wolność i socjalizm. . tow. Wachowicz, słowych Rzeczypospolite]. trzymała kilkadziesiąt osób. Za-

h1storyczny szt~ndar P. P. S. z nej i Piotrkowskiej do Śródmiej · Ofiary ich życia i krwi są witając zgromadzone tłumy o· Lud pracujący Polski nie u- trzymano również 25 członków r. 1?05, a za nam kroczą czł~n skiej została w zupełności opró dla nas drogowskazem w naszej krzykiem „Wolność!" stanie w walce aż przełamie milicji robotniczej, wracających koY:1e OKR: PPS., Stow. ~· W.1ę-, żniona z przechodniów. Ulice walne i w naszym pochodzie - Uczyniono wszystko -po· wszelkie prądy faszystowskie, po rozwiązaniu pochodu. · źniow Politycznych, dzielnice wyglądały jak wymarłe. naprzód, Walka nasza musi być. wiada t. Wachowicz - aby u- aż Rząd Robotniczo-Chłopski, Do ~prawy t~j powr?~imy po „Widze~", ~.PS. dz. „~ałuty", '. Na widzach spo!llądających zwycięską. Wiemy, że droga roczystość nasza nie minęła obejmując władzę, poprowa- wydaniu komumkatu oftc1alnego. d~. „ „Ztelo':1a , dz: „Srodmteś·. z okien i stojących za kordo- nasza nie jest usłana różami, spokojnie. Prowokacje endecji dzł Polskę na wielki szlak • • • , cie , ~ydztał Kobiecy ~PS, .d~.: nem policji w uliaach poprze· wiemy, że faszyzm endecko·sa- i innych gr:,upek miały. sterory- dziejowy społecznej, gospo- Zwyc1ęsk1 straJk w f-m1e legac1a Str. Ludowego 1 "W1c1 ; cznych widok ten wywarł nie- nacyjny wywoła wszystkie złej zować robotników Łodzi. Wbrew darczej, politycznej i kultu- Ring art ze sztandarem. dz. PPS. „Gór· 1 zapemniane niesamowite wra- moce i ciemne siły, aby nam szykanom i prowokacjom z tej ralnej przebudowy. 
na", dz. „Chojny", dz. „Fabry- ! żenie. Milc~ąca głuc1ta. wymar zagrodzić drogę do zwycięstwa, i inn1ch stron, manifestacja na Zebr ni Ż"daJ"ą tak j"ak 1.ą . W Rudzie Pabianickiej wy· "' d C "Kl b ' ' ' ale zwyc1"ęstwo . do nas nalez"ec'llsza skupt"ła dziesiątki tysięcy a .., ' - bucbłwfabrvcechusttkj.Rin-czr.ta l z. " iiterwona • u ła ulica, a zdaleka nadchodzi dają teO'O masy ludowe w l<ra · I 'k D k t TUR C 1 J musi·. Kaz'da w•lka wymaga o· robotniko'w. . !.'> ga.rta przy ul. ł e"leny 1 stn1 .-.emo ra yczny, . '. zer:w_o,- ·

1 
pochód robotniczy, pochód u- „ JU całym · f' 01 Harcerze, Młodztez S?cJa11- dzi pracy, których odizolewało fiar i w naszej walce będą o- Bardzo charakterystyczne jest ' I okupacyjny. ponieważ urna styczna, Sportow~y. Kl~bo';V Tu- się od reszty społeczeństwę. fiary, ale my te ofiary złożymy· to, że nie puszczono nas przez By Polska pracU]iiiCil roz-. ukarah robotnika. griywoa, w rowych, Robotn1C1 niemieccy drutem kolczastym zakazów. na ołtarzy wielkiej sprawy, ja- ul. 11 Listopada, gdzie miesz- strzygn~ła sama o własnym wysokości 15 zloty1 h Złi. te· 11od sztandarem .NSPP. Głucho grzmi i potężnieje ką jest Socjalizm. Walcząc o czą się koszary. A przecież losie; -psuty towar. Ustawa pn.e-Kroczą robotn1~y fabry~: K. krok nadchodzącej masy. Po- Socjalizm, walczymy o przebu· właśnie robotnicy i chłopi de· zebrani domagają się widuje za.ledwie gr7.ywny w T. Bu~le, Wa~k1ego, Fa1i;igol: nura szarzyzna kamiennego wą- dowę ustroju społecznego na 

1 monstrują swą eotowość do o· wysokośct od 20 groszy do 2 da, B1ederm:1na, Bornszta1na 1 wozu ulicy Piotrkowskiej zo· ustrój sprawiedliwości społecz- fiar na ołtarzu Niepodległości. Nowych, demokratycznych złotych. P'renkla, Kla1mana z transparen stała nagle ożywiona czerwie· nej, walcząc o socjalizm, wal- Właśnie dziś wyśliśmy z has- PlfłclOprzymłotnlkowych I ZU Str11jk zakończył się zwy~ te~, okrytym krepą, Goldlusta, nią robotniczych sztandarów i czymy o wolność i prawa mas łem „Lud z armią, armia z lu- pełn ! e swobodnych wybor6w ci~stwem. GaJztmberga, Fretd~nberga, „Se transparentów. Dobywa się robotniczych i chłopskich, do dem". . do parlamentu: Firma zgodz.iła si~ zwrócić ta.lana':, Zylberszta1na. Kroczą śpiew z tysiąca piersi... gospodarowania tym krajem, Czyż zaprzeczy ktoś. że hit- stwierdzają zarazem, że po- rob.otnikowi pobra11ł\ sum~ z ~obotn1cy fabryk H4:rsze~berga Idzie łódzki proletariat środ- którego żywią i bronią. leryzm jest wrogiem Polski? wstaje już w Polsce-wbrew · tytułu g~zywny, po~a tym u-1 Halbersztata .. Murow Km.der· kiem ulicy Piotrkowskiej. Wita Głos zabiera, witany oklas· Dowodzą tego mapy wydawane wszelkim przeszkodpm - ~ wzgl~dmła poprawkJ, do regu-man":, Bor':1szta1n:1, spalone] fa· go głuche milczenie wymarłych kami, sekretarz Wojewódzkie· w Niemczech, na których poi· hł 6 
1 lzm1nu pracy, wysuni~te prz< z 

b k B B k t B Ich l go Kom. Str. Ludowerio 1· przew. sk1'e zt'em1'e oznaczone są 1'ako Ob6z robotnlk6 W, C op W przedstawiciela Inspekcji Pracy. ry 1 -c1 u ie , enn a, u łc i kamienic. • I pracownlk6w umysłowych Titz~na, „Emde",_Fuksa, Biren· Święto robotnicze.„ . święto „Wici", ob. Janczak. niemieckie. Dowodzą tego pro· ' · cwa1ga, Wewer 1 Raula, KG- świata pracy„. - Robotnikom i robotnicom cesy hitlerowców na Śląsku. który wefmie na siebie trud chańskiege i Fr. Kindermana, Lodzi przynoszę pozdrowienie W roku ubie~łym w tym sa· dźwignięcia ł~~u now~go, od: • • 
Eiserta, Hoffrichtera, Eitingona, „Choć burza huczy wkoło w dniu 1 maja ·od mas chłop- mym miejscu omawialiśmy spra· po~iedzlalnosc za .Panstwo • i, CzytaJCle Gampe i Albrechta, Schweiker- nas„!' skich. Łączymy się z wami nie wę wyborów do sam0rządu ~a Jego ob~onę, kt<?ry wolnosć 
ta, Allarta, Kwaśnera i Linden- z taktyki, nie z wyrachowania. łódzkiego. Widzieli,my tę kary·, t de1!1okracJę uznaje .za ka- „Łodzianina" feldów, Karolewskiej Manufak· Gdy ćzoło pochodu znajdo· Łączy nas wspólna niedola, katttrę samorządu, jaka utrzy· 1 ml~n węgielny utrwalenia 
tury, Piotrkowskiego i Lorenza. wało się przy zbiegu Piotrkow- wspólna krzywda i wspólna rriuje się przy władzy .w. naszym nlepodległo~cl. l obronności 
Idą robotnicy firm: „Polesie", skiej i Narutowicza, lunął nagle: walka. Jesteśmy przecież jed- mieście. Coraz ~łośmeJ doma- RzeczypospohteJ. 
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FUNDUSZ PRACY POMIJA 

STARYCH SEZONOWCóW 
Interwencja Związku Klasowego u Prez. Godlewskiego 

Kamienicznik po bił 
lokatora 

W domu przy ulicy Krnczej 
31 mieszka bPzrobotny, 33-le· 
tni Alfred Henelt. H e ne1t za~ 
legał z płaceniem komornego, 
wóbec czego wł śGiciel domu 

r Wiadoiności Spo1·~o'Ye :::] 

,,Sztafeta ochronna''· 
· WIMY 

demonstruje z rewolwerem Robotnicy sezonowi zorgani· my, iż żywotne postulaty sezo· 1 Związek klasowy nie zada· wezwał lokatora. do opnszcze-
zowani w związku kl~sowym nowców nie zostały spełnione: walają~. się tą. odp?wiedzią wy· nia tlomi1. Wczoraj doszl0 n• 
jeszcze przed rozpoczęciem ro· Główny Fundusz Prac::y me kazał, iz zdaniem 1ego w kom· tym tle do bójki pomi~dzy He- Do niezwykłego incyd;ntu, ze I T.a ::działalność" s~r~żaków 
b6t miejskich podjęli akcję o przyznał Łodzi dostatecznych pete!1cji Prezyd: Miasta leży ueltem a f~ospod1 rzem. W cza- względu l)a swe rozmiary z~· ; „~imy . w?bec robo~~1kow, by­
unormowanie warunków pracy, kr~dytów dla uruchomienia ro· odrzucanie nowych robotni- sie bójki Heuelt odr1iósł k1l~a sługującego już na nazwę nat· I natmnteJ me zostame zapom­wysuwając pod adresem Zarzą· hót przez sześć dni w tygodniu ków przysyłanych przez Fun· rau t~uc.woy t:h głowy, tak ~e ścia, doszło ubiegłej niedzieli niana. 
du Miejskiego szereg postulatów, i nie załatwi~ dotychczas s~ra· dusz Pr~cy. ; . zaszła koniecztHść 1"ezwama no boisku „Widzewa" podczas I A występy poza terenem 
z których najważniejsze to zwię· wy P?dwyżk1 płac. Pogłoski o O~eruJąc s:czegołowymi d~~ pogotowi11„ Przy~>yły lekarz piłkarskiego meczu mistrzow· Widzewskiej Manufaktury_ mo­
kszenie ilości dni pracy w ty· tym. Jakoby Gł. Fundusz Pracy nymt delegacJa wykazała, !z opatrzył rannego J ~ozost~wlł skiego drużyny gospodarzy z Igą się skończyć dla nich smu· 
godniu do sześciu, podwyżka rozważał projekt przyznania se· Fundusz Pracy systematycznie go na miejscu. Pow1arlom1on.a klubem . fabrycznym Widzew· tnie. 
płac, pozostających obecnie na zonowcom 10 proc. podwyżki - pomija starych robotn ków, µoliaja spisała protokól o Z3J· skiej Manufaktury „Wimą". Niech „geroje" w rodzaju 
głodowym poziomie i zatrudnie· w związku ze wzrostem droży~ przyjmując nowych. śi:iu. Na mecz ten przybyło około panów Wojdysławskich i Leszów 
nie tych wszystkich sezonowców, iny i ogólną ~o? wyżką wp~o: Związe~ klas.owy. zap;otesto· tysiąca widzów spokojnie i zdy nie przybierają się w wilcz'! 
którzy pracowali przy robotach wadzoną w mme1szym lub w1ę· wał przeciw uprawianej przez Walka z szczuramj scyplinowanie zajmując miejsca, s~órę, pom?i przys~o~~~ '!No~1 
publieznych w r. ub. kszym stopniu we wszystkich- Fundusz Pracy polityce, udzie- zakończona nie przysparzając żadnego klo· i wilk razy kilka, pomesh 1 wilka . 

Tym. Prez. Godlewski. z któ· innych gałęziach produkcji, po· lania pracy na zasadzse J?rot~k potu kasjerowi tow. Zakrzew· 
rym delegacja związku klasowe· zostają pogłoskami. Realne za· cji. Klasowców pozbawia ~1ę W dniu wczorajszym, zakoń· k' łk k• 
go odbyła kilkakretni~ konfe· robki robotników SP zonowych- pracy' angażując na ich miew czona została akcja odszczurza· s wm~~wnej chwili do kasy po· I Mistrzostwa p~ ars le 
rencje, uznał słuszność wielu najbardziej . upośledzonej mater· ce ludzi ze związków fawory-Inia naszego miasta. Począ~szy deszła większa grupa strażaków W dniu wczorajszym odby­
postulatów i przyrzekł, że po· ialnie kategorii proletariatu - zowanych. od dnia wczorajszego specjalne „Wimy" prowadzona. P.rzez o· ły się dalsze r?z.grywki ,? mis-
czyni kroki -- w zakresie swo· wyd<:.tnie się zmniejszyły. W r. ub. ok. 500 starych robotn. 1 komisje sanitarne spr~wdza.~ wych oiJcerów Kazimierczaka trz

9
stwo ł~dzkieJ .kl, „~ . 

jej kompetencji - w kierunku TYD?· Prez. Godle~ski oświad· zostało pozb";~ionych pracy.. I będą wyniki. teg?roczneJ .akcii i Wojdysławskiego. Zle powwdło s1~ W1dz.ew?-
ich zrealizowania. czył, tż od dn. 9 maja b, r. sezo· Do plantacji zostało przyję· ! odszczurzama miasta. · Spisane Panowie ci zażądali od tow. wi na wyjeździe do Pab1an1c, Jednakże obecnie po urucho- n owcy będą pracowali przez 5 tych kilka nowych kobiet, po-

1 
będą liczby martwych szczurów, Zakrzewskiego by wpuścił na gdzie dru.żyna robotnicza utra­

mieniu robót stwierdzić może- dni w tygodniu, ale dalsze mimo zmniejszenia ogólnej_ licz· jakie znalezione zostaną w, ~za· mecz 
30 

strażaków nie za bi·! cila dwa bezcenne w jej sytu-
zwiększeuie dni pracy w tygod· by robotników plantaeyJnych sie uprzątania nieruchomosct. !etami, lecz na kartkę, którą cji punkty. 
niu nie jest przewidziane z po- i 81-3 w roku ub. do 690 w r. mu chcieli wystawić. · Jeden punkt utraciła niespo· 

Nocne dyżury aptek wodu braku funduszów. bież., co świadczy 0 wypieraniu Uruchomienie fabryki Pomijając już sam fakt nie· 
1 
dziewanie Wima remisując na 

. . . . . . Największe rozgoryczenie wsród starych robotników i o stoso· , l p b' • h · ś · p ł · nia żądania j swo
1
·m boisku z Sokołem pa-~ocy dzisi~JszeJ dyzuru~ą nasLtę- robotników sezonowych wywo· waniu systemu protekcjonizmu. landa U W a tantcac mozno et s e me puJące apteki: H. Past<'rowa -. a- •

1 
. „ • h . ł cl . . panów tych, ze względu na 1 biankkim. 

giewni.cka 96, J Kahane - Lima- łu!e. ~om11ame przy robot~c I „ Do wydz1a u rogowego przy Jak nas mformuJą, przygoto· obowiązujące przepisy ŁOZPN, l 
nowskiego 80, s. Trawkows~a - , miejskich starych sezonowcow, jęto 20 maturzystów praco.w?i 1 wania do uroczystego aktu po· jasnym jest, że kasjer „Widze· Burza (Pab.) - Widzew Brzezińsk.a :>6, J. Koporo...,~skr - 'i· wśród których znajdują się tacy, I ków umysłowych, zatrudma1ąc l święcenia nowozałożon{!j fabry· ,, · · · tł ob Ś.No_ ~d·o~l~Jskka 9

15
1' .l\ll\I; RBoazi~t101 bslzuerwn ski· co przez kilkanaście lat praco· ich nie przy pracy, do której! ki' lani'talu , Polana" w Pabiani· wa me m~ na~mmes~es~ o· 5: 1 (2: O) 

1 o n11e1s a - . . 'L. • • • • • • • • • • 1 . 1 • • wiązku udz1elac 30 b1letow na _ Piotrkowska 9?1 L. Czyński - Ro- wah przy robotach m1e1skich 11 posiadają kwahhkaCJe, ecz 1a· 1 cach są już · na ukończenm. U· k d t k tk " i nanych 
kicińska 53, E. ZaJffzewski i S-ka - przyjmowanie na ich miejsce ko robotników fizycznych. roczystość poświęcenfa fabryki s~bi: 0:~b~ika~w ~ ~~~durach Wima - Sokół (Pab.) Kątna 5~, L. Siniecka -Rzgowska 59. nowych. Kierownik Funduszu Pracy p. nastąpi w dniu 14 maja rb.- Na strażackich, zwracającym się do O : O 

T t Przede wszystkim są pomijani Zabłocki wygłosił nawet do nich uroczystość tę mają przybyć z niego słowami „wpuścić i.eh .tam:•. 
ea ry robotnicy uświadomieni - kla- okolicznościowe przem?wienie. Warszawy: premier Sławoj-Skład Polecenia tego oczywiście me 

Teatr Polski. Dziś o godz. 7.30 w. sowcy. Prezydent ·Godlewski przy- kowski ora:t. inni dygnitarze wykonał, mimo, iż strażacy przez 
. Królowa Przedmieścia" w adapta- Delegacja związku klasowego rzekł zbadać. t.en. w,ypadek. . państwowi. dłuz· szy czas nie odstępowali ~J'i i TeŻ'-'Serii Leona Schillera. ł z d M k ł 

.J sezonowców porusza a sprawę arzą ieJS 1 1 umaczy się I od kasy, przeszkadzając w sprze· 
Teatr KC?meralny •. Dziś o ~ocl~.; polityki personalnej Funduszu stale„. brakiem kompetencji do K . • nicy przed d . b'l t, 

Union-Touring - P. T. C. 
2: O (1 : O) 

L. T. S. G. - S. K. S. 7· 30 arcydz1elo komedwwe ,,Rew1z01 Pracy na każdej [.konferencji, załatwiapia postulatów sezonow, am1en1cz a~kr~t:~w ~oty~ do wejścia 
Teatr Popularny. Dziś 0 godz. 8.15: którą odbywała z Zarządem ców. Fundusz Pracy, który wła sądem A k 

" ! zbliżyli się znów 3 strażacy w. „Interes z mery ą • I Miejskim, jednakże za każdym sme kieruje zatrudnianiem se- Referat karny Inspekcji Pra· żądając by ich bezpłatnie wpu.sz- Grę przerwano przed przerwą 
=== E • • 

1

™ , ~azem otrzyi:iyw~ła i;>dpowi~dź, zo~~wców, ~yznaczaj~c wyso· cy 15-go obwod.u rozpatrywał czono. Gdy bileterzy przeciw· , z powodu ulewy, która zamie-
W wirze wlelk1ego miasta iż Zarząd M1{'Jsk1 _me ~osiada k?s~ ~redy.to:w. ustala1~c staw-, w dniu wcz~r~jszym sp_rawy stawili się, jeden z nich oficer I niła boisko w jezioro. Dokoń-

0:0 

Z głodu i wycieńczen_ia wpływu na a~gazowa1?1e se· ~i i ~ngazuJąc .robotmkó~ - przeciw właśc1c1elom dom~w w nazwiskiem Lesz krzyknąwszy I czenie odbędzie się chyba we padła na ulicy Lim1.now.skie- zono~ców, gdyz są om przy- ign.orUJ~ zupełme stanowisko Pabianicach, którzy o~po~1ada· 
1 

„Co on chce, może go wykoń· I wtorek. 
go' Przed domem Nr 27 wczo· syłam przez Fundusz Pracy. zw1ązkow zawodowych. li za samowolne obmzame za· 1 c '?" sięgnął do kieszeni. 

-'OO!iAIQWt k d . W zyc. 
raj w godzinach rannych 24- ' "' r?b ów swym r zorco~. ':~I Zajście to dzięki prz~tomnoś· Wyścigi kolarskie 
letnia Anna Madalińska, słu;ą- Reorgan1·zac1·a ·lnspekci··· Pracy mku rozprawy skazam zo~tali I ci i energicznej postawie orga· 
c•, bezrobotna i bez dachu po 100 zł. grzywny następujący nizatorów zostało zlikwidowane. Na trasie Pabianice - Lask-
uad e;łow~. właściciele domów: Aron Fuks, Ale widocznie „sztafeta o· Zduńska Wola odbyły się dwa Nieszcz~śliwą przechodnie Z dniem dzisiejszym nastą-\pory nie wiadomo jesz.cze kto właściciel domu, ~rzy ul.. Po· chronna" Wimy powzięła mo· biegi kolarskie. 
przywrócili do przytomności piła całkowita reorga.nizacja obejmie w nim stanowisko przecznej 25; Stanisław Mik.ul· cne postanowienie zakłócenia Pierwszy dla młodzików wy­
i nakarmili. Inspekcji Pracy w Łodzi. Mia· kierownicze. . . . . ski, właś~iciel domu przy ultcy spokoju na boisku robotniczym. grał Wagner przed Machnikiem z powodu braku pracy sto nasze zostało pcdzielone Ponadto w L'Jdz1 1stmec Zamkowe1 57; Moszek Adler, Po uporaniu się z awantur· i Spilmanem. · 
targn~ł sił; na swe życie 39. na4 obwody, a mianowitie na będzie jeszcze obwód 17, na właściciel d.o~u przy ul. Kon· nikami przed wejściem, ekscesy Drugi drużynąwy wygrał zes­
ktni Szmul Wajnbergier (Po- 12, 13, 14 i 15, po.dczas_ ~dy czele którego. pozos~a:1ie, jak stantynows~i~j. 57 oraz Szlama przeniosły się na boisko. Wy· pół Norblina (Głowno) w skła· 
drzeczna. 12), który wypił wię· dotychczas w Lodzi były ty~- zr~sztą do te] pory, mz. Szum_ Fałek, włas.c1c1el domu pzzy ul, wołał je wspomniany Lesz, kto- dzie: Kołodziejczyk, Szyprowski, 
kszą dozę jodyny. • ko 3 obwody. 12 obwód obe] · ski. Obwodowi ten; u podle.gac Poprzecznej 23. remu widocznie grzeczne za· Rogowski, 2) Zduńskowolski 

W zamiarze samobój- muje 1, 2 i 3 komisariaty po-
1
1 będą zakłady pracy znajdujące chowanie porządkowych do Klub Kolarski, 3) P. T. C., 4) 

czym napił• się jodyny 35 le- licji, 13 ob"."ód. - tere~.~· 6,, s:.ę na tereni.~ P?Wiat.ów łódz- Rozbiórka 150 . reszty przewróciło~ zamroc~o- Zjednoczone. 
tnia Helena Marczewska (Sien- 7 1 10 kom1sanaty pohc.i1,. 14 'i k~ego, brzez1~skiego 1 łęczyc- -i; d „ nej alkoholem głowie •. bo ~yjął • 
na 14) obwód - teren 5, 8, 9 1 11 kiego. Co się. zaś tyczy . po- ruder W 1.JO ~ł rewolwer i począł m1erzyc w Tabela mistrzostw Po~racający do domu I komisari~ty,. wreszcie 15 ob~ l :-via~ów )n.kiego, si;n.d~k1ego SOO rodzin na braku otaczającą go l?ublicz~ość. piłkarskich kl. „A" 
w stanie pijanym 36-letni Ste- wód ob~Jm~Je ter~u .. 12, 13 1I1 w1elunsk1ego, pod:egac one Wynikła panika. ktora mogła 
fan .Łuczyński (Przędzalniana 14 kom1sa.naty pol!CJJ. b.ęd~. 18 obw~do.w1, które~o W roku bieżącym nastąpi roz· mieć groźne n~stępstwa .. gdyby 
l.tO) został napadnięty na ul. Inspektorem 12 obwodu, po s1edz1b~ P.rzemes1cna. zost~Je biórka około 150 budynków, nie ponowna mterwencja po· 
Przędzalnianej i pokłuty noża- wyjeźd~ie inż. Ka~ows~iego do do P~bi.an1c. Stanowisko k1~- zarówno frontowych, jak i ofi· rządkowyc~ .. którzy .furia!a. o· 

Poda.jemy tabelkę mistrzostw 
piłkarskich kl. „A". 

mi Sprawca. pokłucia zbiegł. Poznania, został Jak JUŻ do- rowmcze w tym obwodzie c.yn murowanych lub drewnia· bezwładnih 1 ·wezwali policję. 
'samobójstwo usiłował nieśliśmy, inż. Hofm•n, iospek-j również jeszcze 11 ie zostało nych. Wob.ec teg~ około. 5~~ W komisariaci~ ~pisano pro· 

popełnić przez wypicie jody· torem 13 obwodu pozost1tł na· I obs.!.dzon~. . . rodzin będzie musiało zm1en1c tokół w ~becnosc1 ~o~. tow: 
uv 36 letni Władysław Skowron dal inż. Fefen::1an, rnspektorem 1 .\\'.reszc1~ .łodzk1emu okrę go- mieszkania. Całkowitej i bezape- Zakrzewsk~ego, Gu~1ck1ego 1 

Nie uwzględnia 0111. niedo~ 
kończonego meczu ŁTSG -
SKS. 

11 19: 13 

(L~lewela 14). 14 obwodu m1anowa~y. został~ w1 n7spekcJ1 pracy .pod~egać lacyjnej rozbiórce podlega w Wiśniewskiego do ktorego Lesz l) Wima 
Umysłowo chory 19letni inż. Skusiewicz.nam1eJscedo-jb~dz1e l~ obwó~ z.srndz1b~.w bieżącym sezonie około 100 chciał strzelać ... , . 

Roman G~siorek (Srebrzyńska tychczasowego inspektor~ ~a-1 P1ot~kow1e, o~eJ.muJa,cy pow1~- domków drewnianych, całkowi· Sprawa ta musi miec swoie 2) Union T. 
69) rzucił ~egł~ na przechodzi\-I włowskiego, kt.óry przeo1es1?· ; ty .p10trkowsk1, i_ radomszczan cie zruderowanych. następstwa. . . 
ca, ulica, Żydowsk~ 27-letuią ny został do Siedlec_. Co s1~ ski: . ~a cze!e teg~ obwodu Rozebraniu podlega tedy 50 Nie można tolero~ac, by ofi· Zofię Kieszkowską, trafiAjąc I zaś. tyczy obwodu b, do teJ.,. toi mz. Wroblews.k1. domków drewnia1;ych. nar.: Balu- I cerowie str?żY po p1Janet:?? de· 
j'\ w głow~. Kieszkowska, za· I I tach ze 170 _rodzu;am1, ;,O ta· i monstr.o~ah s~ą w.rogo.sc d~ lewając st~ krwi:~ padła na I Pod wpływem jadu hitlerowskiego ki~~ż~ domkow na mnych ~rz~d-, ro.bo~mk?w. Panowie .et zapo. 
bruk. Sprawca mepoczytalny

1
. 10 miesięcy za obrazo Narodu Polskiego mtesc1ach oraz 50 drewmakowimma1 ą, ze do. ~ykaz.ama swe1 

z0 stał ujęty i spisano mu prot "' w śródmieściu. . . .
1 
siły są tyl~o _uzywam w. ~ypad· 

6
) WKS 

to~ół. I W dniu wczorajsz .m na ła· legitymowano przez policjanta, Na Bałutach między mnymt I kach, st~aJk~w robotmkow fa· 
Pojawienie się fułszy, wie oskarżonych w ~ądzie Ok· a następnie wyrzucono z tram- ro;bierane ~ędą. :udery 

1 
przy l bryki, ktora tch opłaca. 7) Ł TSG 

wyeh monet w .k1s1cb urzę: • ręgowym w Łodzi zasiadł 47-lwaju. ł!l!cac~:. ?g1ersk1e1,. _Ceg. ~nci~ ; c iiiWS 11=~-1 8) S K S. 
nowych 01. poczcie w PKO, 

1
1 letni Józef Teibel. ·zam. w Kon· Sąd po naradzie wydał wy- Zorawte} it~. W sr?~mie d ,. Wskutek rozbiórki 500 ro· 

na kolej a eh ~powod?wllło zwi_ę: I stantynowie, pod zarzutem o· rok, na mocy którego Józef P.rz? uldy ~io~kdws:.1eJ d~ 0uj dzinom zamieszkuj~cych te I 9) Sokół (Z) 
ny nadz?r l os~rozność prz} I brazy narodu Polskiego. Teibel skazany został na 10 cm u 0 u·. n r~ Ja l' · 1 do iki rozi eksmisja i utrata 
rob przy]mowanm. '! W dniu 9 stycznia b. r .. w miesięcy więzienia z zawiesze· Ks

1
. Sdk?rup~u! Ld~l.eJ na u icy • da~hu' n~d głową, 10) \Vidzew 

gier pkt. bram. 

12 21 31:8 

12 19 29:10 

3) Burza (Pab.) · 12 

4) Sokół (Pab.) 12 

5) PTC (Pab.) 12 

12 24:19 

12 11:9 

11 11 22:18 

11 10 18:15 

11 7 11:24 

10 6 12:27 

12 6 15:38 -•-----------·tramwaju dojazdowym z Łodzi niem wykonania kary na 3 lata. Po u ntoweJ 1 e°'ionow. 

I 
T 'b I b 05 ·&#N? -- ffHlkiS Sta . odbiornik zamienisz ~~z~~~~t~ntyz:~:~i ~ ew;g;:;; t•~•W' w p:Z;żn";dr-.~at kobiety o tragicznej przeszłości 

dogo le na doskonałą , papierosa. „Dni przeciwgruźlicze". fi I N 0,, ,,6 ZECH MŁODO. S"'CI '' Koduktor zwrócił mu uwagę, 
Su~rheterodynę aby wyszedł z papierosem na Przychodnia Przeciwgruźlicza R. TO N 

T. P. D. w Lodzi w okresie „Dni . „ „ 
h Peron. Wówczas ieibel zaciąg· · · 1· J " u· ~dza szet·eg 1 r R. d Re1c er 'ł przec1wgrnz 1czyc1 JZ„ , · . reż. Sl'l!m Wood - Film, który wzrusza ml 10ny sec, 

· I • d~~s~P~~~n~p~w~:I°1ko~d!k- ~~~:t~~a~zf~;;~l~·ą;~j~l~z~~~~l~ '' . w roli głównej: Gladys George, John Beal, Warren William 
Pio rkowska 149 torowi. ch~~~:~~~~et~~;~;;;~~~e~~ygłoszone KOPERNIKA 16 Początek przeristawień o g. 4, ~ni~~~_iel~ i świ~ta o g~dzinie 12 :.~.i 

ynny do godz. 9 w. pa~k~~~=1j'„:[.f•~1/ ;:i1:;.i ;f~';,"u~if::.~jk~I.u /'t'\l'"~' [;~~; ,_, ! ,1. 1:1;,.„,,.,.„I'. .stę pny ~gr. m: ,!!2l'!~!!!!!'LI, w roli gł.: Shirley T•m.pl~ 
Wówczas Teibel uderzył kon· przy ul. Piotrkowskiej ~r 278 , o go- Dfwi-:2!,sowy ur·ino-Teatr O§tatnle 2 dni? N apot~żnieJ.· szy. film ~gwtyczno· sensacyjny. d kt t k · t ł dzinie 19-eJ· na naslypu3ące tematy: • ~ n . k I 

u ora a , ze en runą na Porywaj~ca i pehui. nap1~c1a a CJ-t · • . _ 
1 

Sprzedaż onfck~ji . d1ui;iskiej, ziemię. Następnie Teibel począł 1) Dnia 4 maja r. b.: · u RAMIA'' Pełne cz.uu i grt zy wyspy morz Połudrnowych. rn~skie i clz1ecnme] wykrzykiwać, że chce i będzie „Gruźlica a inne chornby" I~ GAN ' 
palił w wagonie i w języku nie Dr. Juliusz Lange. ,, HURA ' mm, który stwo · 57. 3 Sza irsztaJun mieckim począł lżyć naród Pol- 2) Dnia~ maja r. b: Cegłelniana 2, tel. 107„34 rzył ludzk.i geniusz 

K.. l „Gruźlica-zaraźliwą chorobą" '' N - I I ka 19 fr I p ski, używając wyrazów, jar np. k d · · d 4 OUR Ł6df, owcm e S • . · • , Dr. Edward Ziegler. Pocz(i\te . co z1enme 0 go z. w ro1,
1
· gło' w. neJ··. JOu. GALL i _Pi""kna. DOROTA LAM „Polskie świnie' i t. p. . " -. Sprzedaż na ratv po cenach bardzo z h · · T 'b 1 3) 6 maja r. b.: . w soboty, ni edziele i święta Nast„piiy · nri'elki podwóJ'ny program: 1. BUNT ZALOC?l w r. głX. John " h ac owame się e1 e a wy· ,,Za1·„-z·en1·e srruźlicze a schorzenia " " DRA 1 R 1 d DI umiarkowanych i na dogodnyc d ~ _ o godz.11-ej. Wayne - 2. DJABELSK1,,ESKA w r. g .: )c-iar --•ą;iiaw warunkach. wołało reakcję wśró pasaże· gruźlicze• . _ " _ :;;:==-·--

rów. Doszło do tego, że go wy· 1Dr. R. Kale.:ka. 
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W ~~ół~raca woii~owa an1ło-f ran~u~~a ~zwajcaria ~oma1a li~ urna~ IWBj DBDtralnolci 
przez Ligę Narodów 

• sola· w oku hitlerowców Rząd szwajcarski przesłał do 
sekl'etariatu Ligi Nar!Odów memo. 
rial w sprawie neuflmlnoścł Szwaj 
earli. Memoriał zwraca uwagę, że 
od chwili przystąpienia Szwajca. 
rii do Ugi Narodów sytuacja ule. 
gla głębokim zmianom. Pakt Ligi 

· PAT· don06l z Berlfua, le w nie. 
mi'ecklch kołach politty'C'Znych duto 
:sastrze:teń wywołuje wzmocnie.. 
nie w&półpracy mmtamej angieł­
aiko • francooklej. Obecna sytua­
cja polityczna nie 'ilzasadnia (?), 
zdaniem kół nlemleekicb, potrze. 
by ·. wysuwania w tak jaskrawej 
ło'rmle problemów wojskowych; 

Ocena prasy 
paryskiej 

łek w celu osiągnięcia pokojowej 
reglamentacji. Dzieooik notuje in· 
formacje o demarche, jakie miało· 
by być podjęte w Berlin!~ i Pra· 
dze. (ATE). ·Prasa paryska, zestawiając . re~ 

zifltaty l·ondyńskich rozmów pre- 91'JN•••ur.-... ----------..,•-m1•mm----~·--5-•1111m""e••._.._. 
mi era Dala diera l mln. Bonn eta, Dalsze f azr rok o wan' ;>rzywiąz.µje szczególne 7.naezenie 
do wzmocnienia wojskowej wspól· 

pracy " między obu państwami. włosko-francuskich 
„M~simy się szczerze cieszyć-

pisze . ,.~ Temps"-z ogólnej ugo Minister spraw zagranicznych 
dy, dającej naszej serdecznej przy hr. Ciano odbył konferencję z fran 
jai.llli, całą wartość mora1.ną 1 ruskim charge d'affaires Blo:nde. 

rządek dzienny Rady na jedno z 
dalszych posiedzeń genewskich. 

nie ZQałazł zastosowania w niektó 
rych nadzwyczaj doniosłych wy. 
darzeniach, wyścig zbrojeń przy. 
brał olbnzymie rozmiary, zaś ~e­
reg mocarstw, m. In. obaj sąsiedzi 
Szwajcarii wystąpili z Ligi Naro. 
dów, która miast stać się uniwe.r. 
ealnę, jeszcze bardziej osłabła. · 

Wobec takiej wyjątkowej sytu. 
acji Szwajcaria zostaje zmuszona 
do zrewidowania swego stanowi­
ska, aby nie być zmuszona do do. 
triymywania zobowiązań Ugo. 
wych, wysoce dla niej ni<ebezpiecz 
nych, jako ro stosowania sankcji 

gospodarczych ptTZecłwko Innym 
państwom, oo narażałoby Szwaj. 
carłę na krokł wojenne ze &tl"Oft'Y 
danego państwa. 

W konsekwencji, zach<>wufłlc 
całkowitą gotowość popieranła Lł 
gł Narodów we wszystkich .,a. 
wach, nie narażających na szwank 
jej stanowiska, jako pa.Dstwa . tlł­
utraloego, Szwajcaria domaga słf, 
aby jej integralna neutralność ZIO· 
stała uznan·a przez Ligę Narodów 
i aby została uzgodniona z posta. 
nowienłami paktu Ligi. 

Ołtrze zaA tego tJkłaoo skiero­
wane jest niedwu1.11acznle przeciw 
kó Rzeszy, padczu gdy, słwłer· 
dzają w Berlinie, oś Rzym - Ber. 
lin posiada chairakter nie wymle.. 
rzonego pneclwko nikomu in&tru­
mentu pokojowego ( ł) 

Jedyne usprawiedliw'lenie dla 
taikiego postawienia sprawy żna­
Ieić moma, dodają hłtlerowoy, w 
wewnętrmo • polłtycznej sytuacji 
P.rancjl (?) I konieczności wzmoc­
nJenla pozycji premiera Datadler. 

praktyczną. Zapewnia mu również Iem. 
giętkość umożliwiającą d<>stoso- Koła francuskie informują, że w 
wanie się do wszystkich okolicz- toku tej konferencji ponownie 
oości. Dziennik przywiązuje szcie stwierdzo.nQ dobrą wolę stron 
góLne znaezenie do ustępów ko· przystąpiono do rozważania P~· 
munikatu oficjalnego, poświęcone szczególnych zagadnień, przew1. 

Zwłoka ta pozwoli Rządowi 
francuskiemu na zaznajomienie się 
z wynikam i rozmów rzymskich, 
które będą podjęte bezpośrednio 
po wyjeździe Hitlera {PAT). Pożyczk~ pod ~astaw 

go sprawie Czechosłowacji:.. dzianych programem rozmów fran udzieli Ang.Ha .franc:U = . 

„Swiadczy on pisze „Le cusko włoskich. 
.. 

W czasie dwudniowego pobytu alną. ·. Najwięcej zastrze!eń budzi w 
tutejl!zych koła politycznych kwe. 
1tla stanowiska zajętego w Lon. 
dynie w trtosunku do Czechosło. 
'Wacji. Zastnetenła te są o tyle dzi 
twne. te wynAk1 rozmów w tej spra 
~lt nie zdają się być całkiem wy. 
ratne. W kolach berlińskich pod. 
lcrdlają, t.e Francja nie po­
trafiła uzys-kać od W. Brytanii 
twara.ncjl pomocy dla · Czechosło· 
wacjl. 

Temps" - że Francja i Anglia Ponadto koła francuskie prze­
(których pozy~je są różne'. ponie widują, że rozmowy toczyć się b~ 
waż. - !ak wiadomo - pierwsza dą normalnie, ale będą przerwane 
1est związana traktatem czecho w okresie włoskiej wizyty Hitle. 
słowackim z 1925 roku, podczas ra. Ponieważ zakończenie tej wi. 
gdy druga mimo, że nie jest obo zyty zbiegnie' się z otwarciem ma­
j~tna vrobec !ro~plika~ji w Euro- jowej sesji Rady Ligi Narodów, 
pie środkQW~J, n~e posiada forma! ze strony .francuskiej przedsięwzię 
nych ~o~ow1ąz~n wobec Czech~· te będą starania, aby sprawa abi­
słowaeJI}, ro.zwiną wspólny wys1- 5ynska związana z uznaniem Im-

perium Włoskiego weszta na po. 

Depesza P. Prezydenta RP 
do Hitlera 

P. Prezydent R. P. przesłał pod 
adresem kanclerza Hitlera tele­
gram treści następującej: 

„Pragnę wyrazić Waszej Eksce 
lecji z okazji święta pierwszeg0 
maja, bardzo gorące moje . orat 
całej Polski życzenia szczęścia o­
sobiskgo Waszej Ekscelencji oraz 
pomyślt]ości narodu niemieckie­
go•'. (PAT}. 

Głeboki kryzys w o. z. N. . · 

w I.ondynie, min. spraw zagra- Powyż~ze stanowisko mla.rodaj. 
nicznych Bonnet sondował opin.ię nych rzeczn!ków skarbu brytyj„ 
kanclerza skarbu sir Simona i gu- sl~iego, nie s\Otyqy omawia~y.ch 
bernatora Banku Anglii Montagu między ministrami brytyjskimi a 
Normana, czy istnieją szanse uzy. francuskim planów ewentualnego 
skania przez Francję większej po fnansowania przez W. Brytanię 
życzki emitowanej na rynku an- zakup.~w, podjętych przez Francj~ 
:rielskim. w państwach basenu naddunaJ­
. Rząd brytyjski wyraził. rzekomo skiego, cęlem stworzenia "\\'.e i:ra.n 
gotowość udzielenia Prantji po- ~ji zapasów pszenicy, nafty, ben. 
życzki jedynie na tych samych wa zyny i smarów. Te plany wchodzi 
runkach co poprzednio, to znaczy łyby w ramy specjalnych zarzą. 
pod stosowny zastaw. Emitowa- dzeń, koniecznych do wykonania 
nie pożyczki na rynku londyńskim jbrytyjsko • francuskiego programu 
uznano rzekomo za rzecz nieaktu- koordynacji obrony. "(PAT) • . . 
....-.:i;„-.11111111„„„ ... .a ... „ ... „„„ ... „„ ... „„„. 

zawzięcie". Dzisiejszy OZN-·pO· 
wiada mówca - ma jedną na 
wszystko reakcję: klaskać i wy­
sybć hołdownicze depesze''. 

wie ukraińskie. Niepodobna tego \ a n.ana.by mołczala.„•• 
przetłóma.czyć dokładnie, więc Bo w samej rzeczy ... P. sen. Leon 
powt.órzymy dosłott:nie: Kozłowski był ws;:ak premi.erem, •. 

„czyja.by korowa m,·cz.ał", bez tl)ieksrego powodzenia. Kronika Krakowska W dnlu 30 kwletnla rb. odbyło 
•łę Posiedzenie Koła . Parlamentar­
nego Obozu Zjedn-0czenia Naro­
dowego. W posiedzeniu wziął U· 
dział szef Obozu, gen. Skwarcrzy· 
stet 

1\1.owa sen, Kozłowskiego prze. 

rywana była przez obecnych okrzy Rad a N a cz el n a o. z. N. z miasta . Radio krakowskie 
Posiedzenie otworzył prezes Ko ka: obur~enia. ~~~ d~ PRAWA i OBOWIĄZKI PONIEDZIAŁEK," ma.Ja. 

ła płk. Dąbkowski, witając obec- os wynnaoa z a po ę zy PRACOWNICY UMYSLO-WEJ. 13.45 Koncert rozrywkowy (pły" 
n~go · na posiedzeniu Koła szefa seuM. ·d .~okziłowskim i wicemarsz. Dnia 30 l:wietnia b. r. odbyło ~ię ldy, wśród Jrt6rych są m. in.: Bu- w poniedziałek 2 bm. 0 godz. 19.30 1.y). 14.45 Wiad. bietą.ce. 14.50 Pieśnt 

W d u~ wiecz. od~dzle me w lqkalu Związ- A d dla cizi · ) Sl ynk b) Po Obozu. · I 'e zms . m. . . w . kasynie oticersltim zebranie ko11 dzJ•·.llski Jer"''• sen. Wanda Norwid- majowe z Wieży Mariackiej, 15·0:> 
Przed przystąpieniem do po. · reszcie. przewo mczący posie- stytucyJ"ne rady naczeu1eJ· OZN. pod Xeugebauerowa, poseł Stanisław o- u · eci: a irz a., • dz i k ł i k łk ku ·'lawodowego Pracowników Umy- gadanka: ,,Wielka rocznica." w opr. 

rządku dLlennego zabrał głos po- en a l Ja g os omun at - przewodnictwem szufa OZN., gen. strowski, prezy(,ent Piil~J<a. Jerzy I swwycil .. ptzy ul. Sławkowskiej 6, Wandy Jastrz~bsldej. 15.25" Lokaln• 
sel Dudziński, odczytując imieniem „wobec nsy.nu~c~jnego charakte. S.tanisła.wa Skwarczyńskiego. Ołdakowski, pos.· J. Osta.fin ... dr. Kazi'. "I'"'' ,,, ~el>Nh'tie ' pleńcirne Mun<ldtt.teJc wiad. sport. 18.15 „Beskidy - ~-
11 członków Koła deklarację, w ru przemówtellla , ode.brał głos N& zeb1·aniu t""" rada naczelna i R uppert poseł. S<>wińskl i ' f.' ' 'skie pieśni ludowe w opracow. 1 pod sea L ł K łOw k któ „_ m e_rz 0 

' , i '' naetępuj'ifcyni'' porządkiem dzien• d.jr. ··ra.deusza Ptejznera, w wyk. •• 
konkluzji której członkowie ci • eonow oz 8 •emu,. ry dokonała kooptacji 29 członków Ra- inru. nym: l) sprawozdanie z konferencji społu wokalnego 1 JJU1trumentów dt-
zgłosili swoje wystąpienie z Koła. OpuŚ("U posie~nłe, nie dc;>kooczyw w Inspektoracie Pracy 2) referat tych <z Katowic?· 18.40 Odczyt: .,Ja 

DEKLABAOJA SECESJI szy przemówienia. ' kie rośliny leczmcze możemy w Pol· 

Swlmy ni~=~~ gnmcie gł~0 g::.chs~:ae;:6:s:a:d:r~~=: Charakterystyczna wym~ana listów'~~:::.~ i ~~::i~ki;;::::~~;::. :~~ ~;~!~~~r;. ~~5 ~:::r~row~ 
za.'18d wyrażonych w Deklaracji Lu- jąc obłudę tych., którzy wbret11 oczy- tow. red. M. Statter, 3) wolne wnio- WTOREK, dn. 3 maja 1938 r. 
toweJ płk. Koca, której istotną war wi8temu i faktycZttemu , stan01.0i Na ręce szefa o. z. N. gen. st. I potrzeb kraju. Poni~waż widzi ze ski. Zarząd zaprasza zainteresowa· lo.40 Firagmenty z O'Jl· .,Halka" Staoł· 
łołc!llt było wyprowadzenie llłożby na r$czy, powołują .!1ę na lłtałl-OW4slco Skwarczyńskiego, p. Marta Rodzie- sldadu rady naczełneJ OZN., oraz o- ne mundantki, sława Momo~?Jki (płyty). 18.00 Pieini 
rodowej na w!Mciwy poziom. Wodza Naczelnego ł deklarację Itr wtcz~wna. nadei!łała. pismo, w któ· 1 statnich wypadków, że warunki te ROZPOCZ~CIE. KURSU NAUKI majowe z Wieiy Mariackiej 18•10 „Osy 

Dotychczasowy okres pracy Da- te · Wi~ że.„" .W opr, D~. Jena Reguły. 
nej w ramach OZN. opowaźttla nas tową, aczk.olw1ek jest rzeczą po- rym pisze, że ze.pisała się na człon· nie są. spełnione, wobec go prosi 0 PLYWANIĄ oclbędzie alę w Pol- 18.30 Pieśni l'lldow6 w wy. chórn mi.eo 
do stwlerdzeoln, te zasady te nie w1Jzechnł6 wiadomą, że to tych spra.- ka OZN. na następująi:ych we.run-

1 
skreślsnie jej z listy C1lłonk6w rady akiej YMCA, ul. Krowoderslta 8, w sunego Kolejowego Przy&poaobienła 

znaJduJit w kierownictwie Organi- wach 3tanow~sko Naczeltrego Wod11ta kach: 1) praca w zasadach ka.tollc- naczelnej OZN. poniedziałek 2 b. m. Godzi.na. 17 - Wojskowego -z Jęd:rzeJo-wa pod kier. 
zaoji ualełytego zrozumlen1a, & kich i· narodowych, 2) kompletna Gen. Skwarczvński przyj'ął do wia k b' t d 19 · Edwa~da Sendffl"Sk:iego. 18·55 Program. 
zwłaaze<za praktycznego stosowania. je3t znane i niezmienione oraz te ~ grupa 0 ie • go z. -grupa inęz- 23.00 Lokalne wiad. 11p&1-t. 23.05 .MIU'Y· 
~bold kult dla ldei zjednoczenia Obóz Zjednoc;:enia Narodotoego lłtoi bezpartyjność, 8) służba bezintere- domości tę rezygnację, zaznaczając czyzn. ka tan'f!IC1JDa '(płyty). 

Jiaroda oras dla Armll 1 Jej Wo- nł8w%TU3zenłe na stanotełlłku- dekla· sowna 1 ofiarna dla ojczyzny, 4) po tylko, te nie widzi, by tępienie przez UROCZYSTE OTWARCIE OSROD­
dsa 11111uaza 11811 do akcentu ostrze- raołi lutowej. czucie honoru wymagane od każde- niego warcholstwa usunęło zasady KA PRACY LETNIEJ 1 PRZYSTA-

~"71':°J~o 1:e.w~~ Następnie przystąpiono do po- ~o 1 wszystkich, 5) loj'alność wobec O. Z. N. NI KAJAKOV. EJ NĄD . WISL.~ 
:!:.:!~":'!!~~a O~ga~~= ~~ rządlm obrad posiedzenia, Na po- a tra =-• www..- •• mtSXt odbędzie się we wtorek 3 bm. o g. 

zmusza.Ją ll&lll do oświadczenia: rządku dziennym były sprawy: Rad1"'0 wars~awskE G 16-ej na ulicy Dojazdowej 4. 
ł) :te Jednoosobowa decyzja. Szefa a) porządku obrad sesji nad.zwy- C.. li Vid KONCERT „NAJPIĘKNIEJSZE 
~ so':'a 1!:.:!:e=::e~C:~: I czajnej, b) pracy w terenie. w spra- PONIEDZ1Al..EK, 2 maja. Wiad. sport. 18.10 Strauss z płyt. PIEśNI" od~dzle się w Polskiej 

Kina 
ADRIA: „Szczęśliwa !S·ka". 
ATLANTIC: ;,Historia jednej no. 

cy" i „Królowa przedmieścia". 
BAGATELA: „Na Sybir". 
DOM t.OLNJERZA: „Kapitan Tay 

UllBdy auwnomll Koła pruwidzia- wa.eh tych wywiązała się dyskusja, WARSZAWA l. 6.15 .Pieśń. 6.20. 18.30 Progran:. l8.35. A~d. dla wsi. I YMCA, ul. Krm\oderska 8 w środę lor" . 
• t Gimnastyka 6 40 Muzyka z płyt 19. Aua. zołmerska. 19.vO „P..zeczo-1 j W k . w , K'INO MUZEUM( „Czarny Anioł" 

ne•, w statucie, a zatwierdzonej przez w której zabierało głos killrunastu · · · wos· ć czy temperament w transmisji 
1 

4 bm. o godz. 1.9-e Y ona wcy· · 
Sr.eta Obozu• · 7. Dziennik. 7.15 Muzyka z płyt. • ·i dodatki dźwiękowe, "') „_ • •- ._. mówcow. W sprawie porządku obrad i:nnrtowej". 19.50 Pog. akt. ~O. Ok- 1 Zabiegaj-tenor, A. Zaufal--skrzyp-

"' _, w naa.„ps„ .... e wymiany ~ 8. Audycja dla szkół. 11.15 „w ."r- 1 PRO.MIEl'li: „Skłamałam", 
gb&d6w il „Gazetą Polską" oficja.I- s~sji nadz....·:yczajnej upowainiono szkole rolniczef _ reportaż. 11.40 tet pod dyr. M. Paszkieta (z Pozna- ce, J. Gaczek - akompaniament. 

OZN oJ P di K ł d dst w składzie materiałów budowla- uia). 20.45 Dziennik i pog. akt. 21. I śWIT: „Arena eycla", 
nym organem awniony zo- rezy urn o a o prze awienla Koncert z Katowic. 21_50 Nowości 1 w •a1lJl&llA „ • 
atar rdzeń zasadniczej rozbieżności Rządowi stanowiska Koła. nych. 12. Hejnał. 12.03 Aua. połud. . ta STELLA: „Wesołe ezaleń.stwo• 
natury 1cleologicznej mlocizy obee- 15.30 Wiad. goi;pod. 15.45 „Z pieś- literackie. 22·10 Wieczornica necz- Robotni·,,., pani· ara·~ .. lf~e ,,Bohater z Teksasu". 
Jlym Kierownictwem OZN a repre- *•"' nią. po kraju'·, 16.15 „Wesoła lek- na. W przerwie o g. 22-50: Dzien- Ił 1!o' ~ .'111 

'k l k ni'' ty UCIECHA: , 0 ensJ'onarka". 7,eJlwwanym przez n.as kierunkiem cja" - aud. słowno-muzycz. 16.50. ni omu <>a · • • „ 
myśle~a narodowego t chn;eścijań- Gdy mowa o „gwałtownej" opo· Pog. akt. 17. Cieszyn 1 E!lą.ak Cie- WARSZAWA II. 13. Koncert roz- swo~e pismo WANDA: .,Pani Walew9ka". 
s~ego. zycfi P· sen„ L. Kozłowskiego. - ~ski-felieton. 17.l5 Recltal śpie. l'ywkowy z płyt. 14. Parę informa-

WleftlłO głęboko w prawdy m:.. przypomirni nom aię stare pr:r:ysło- waczy Wandy Wermińskiej. 17.50. cyj. 11.05 Program. l4.lO Sollści: •••Q!ZW 11m ; iilWiiiW&JIUC#llW'•ffP!MlAARWflM A 
war,te w deklaracji po.łk. Koca, zmu H. K1walska • Trzonkowa - wiolon 

5 ~~=~::r~i::= ~~l:~~·r;~~rt~r:~~~:~al~~~ lr~n~1~a 'OZDID4 

~~I 'omor1~a !>łttży~ p o t1 • h I k• lt'i.20 Zespół Różewicza. 18. Schu· • 
War:o;zawa, do. 29 kwietnia 1938 r. r ces f( :a s 1ego bert. 19. Muzyka lekka z płyt. 

. (-) J. Bakon; '.rorn&!lz Kozłow- i U 19.55 Zycie Jmlturalne stolicy, 22. · 

ski, ;J, SJaskl, Jerzy Donlmirsld, Reportaź. "' I R d• T ~ 
TomaBZ Szałewłcz, Edward Bogusz, g .- d ... .& WTOREK. dn. 3 maja 193ll r. Radfo-Poznan a .10 oru„ 
z. Wlerzblckł, Michał Szutczewllkl. • Y Zl81w procesu WARSZAWA T. 8.00 Pieśń. 8.05 9 Jerzy Siemiątkowski, Jamna .Pry- D:llienniik. 8.15 Koncert Ork. Cieszyń· PONIEDZJAf,EK, •• maja. PONIEDZIALEK, 2 maja. , 
st.!)rowa, dr. A. Kukliński, Bogusław , W procesie ldzikowsldego 1 Ml- Skarbowej w Łodzi, na Mlchalsklo· iikiegi Pułku Strzelców Podhalańskich. 13.00 .Zyci~ k~lturalne i spcłeczn_e 13.00 Dla ka.zdegó coś ładnego -
Łubieński, J. Dudziński. chalskiego trwają. zeznania, doty· I l!:O napływały anonimy, zarzucają.ce 9.00 Re(!;fonalnn tra11.em. z Pol~iego Po~nauia. 13·00 IV Au~. zM cyklu płyty W przerwie o god.Z. 14.00 

I
- c· Hl 30 ,Ali M' k" · „W1elcy kompozytorzy· : „ ozart- · . 

Z kolei zabrał głos b. premier, czą.ce osoby Micilalsklego. mu różne rzeczy. Twierdzono, że K::~~~~ji "3.go ' M~;:„. 1~0~;;n~u: Rossini-Moniuszko" (płyty). W prze .Wiad. z Pomorza i parę informacji. 
sen. Leon Kozłowski, który zarzu- Jak podawaliśmy, b. min, Za.wad.Z prowad.Zi on lekkomyślny tryb ży. (płyity). ll.45 P-0r:. akt. 11.57 Hejn .. ł. rwie o godz. 14.05 Przeglą giełdowy..: 18.10 Program. 18.lfi Pog~da.nka ak· 
cił obecnemu kierownictwu OZN. ki zeznawał przy drzwiacil zamknię- cia i zadaje się z 1udt.m1 o złej re- 12.03 4?'1-k. W1leń!ika pod d'!. Włal. 18.lO .. Wiad. sport. loka~e·6ln~8·~ tualna. 18.25 Z operetek (płyt~). 

tych, pu•ft-ji·. S21ou.psnskiego i Wanda Ledoeihmva.ka Proógr~md. 18k-2tO Skrzynkł śa. gZd i ław 18 40 Lekcja języka polskiego (z 
odstępstwo od Hnii, zakreślonej w ......, (~) 13 00 T . M . p 1 om wi yre or 1·ozg o m z s · . 
d!;!!(laracJ·i lutowej· płk .. Koca, ,,By· Sw. dyr. I. zby Skarbowej w Łuc- O nadużyciach słyszał dyr. Has- ski c· ' . ·„ ".~z~r la3J31)wM "·i Marynowski. 18.30 Pogadanka. 18.35 Katowic). 18.55 Wiad. sport. z .Po• 

m l$21yn1e - ... amm. • lJZY• • ołni u w k Mi dzy-
ło. by jeszcze zrozumiałe, gdybv. ku, Allan, słyszał o długach Micha.I- feld. Słyszał o nominacjach słabycł\ k;i obiadowa. 14.30 Przem. Pana Prezy· Piosenki 0 ż . erz . . wy · , ę , morza. 

d · -"·· d . I szkolnego Choru dz1ec1 poznanskich. . 
P..od fałszywą firmą OZN tworzylo skiego. Michalski prosił go wieło- urzędników przez MichaL!kiego ze e:i:ta Rllplitej ~ . zfaitwy ellkolneJ . . 18_55 Co dzieci usłyszą w radio. WTOREK, dn. 3 maja 1938 r. 

· · · · · krotn1·e 0 pożycZl{ę ale pożyczył 1 d · bi t .... 14.aO Aod. dla dzroci. 15.10 And. dla 
się ugrupowame, maJąCe pop1erac ' wzg ę ow oso s Y<'..... wsi. 15.35 Idzie żołinien borem la6ern, WTOREK, dn. 3 maja 1938 r. 
Rząd. Byłoby to zalożenie zupeł· tylko raz 600 zł. W dalszym ciągu zeznają. świad· nud. literacko·mnz. 16.15 Start do Bie- lo.45 Koncert muzyki polskiej. Tr. 
nie iMP., nie konsolidacja narodu. Dyr. lzby Skarbowej W Lublinie, kow\1i co do o:-oby osk. ·J'llicbalakie· gu Narodowego. 16.25 ,,Na swo~ką nu- ze Studia P. R. na Międ:zyu. Targach 
Ale i to założenie jest niewykonai- Sieradzki, słyszał o długach Micha!- go. tę". 18.00 Muz. ta1D. (płyty). 19.00 ,,Ni<!- Poonańskich. Wyk. Chór ,,Jntrvenka" 

1 1 i śniiertelne ksią.iki": „Pan Ta:leu~z" ze SkÓTzewa, Klara Knnlfu.ssówna -
ne. Nie można bowiem popierać s.t ego. K erownik biura personalne· W poniedziałek rozpraw~ się nie A. Miokiewieza. 19~~0 ,Jadwiga, królo· ~krzypce, Wit·old Łucziński - tenor, 
C%egoś, co nie istnieje. Rząd jako go, Zieliflski, . mówił, że uważa za ~odbę1zi.E:', a dalszy ciąg pt'ocesu roz- wa poloka" - opera Kll'rpińs-kie,iio. W Władyda·w Raczkowski - ;ikompa11ia· 
całość nie istnieje. Istnieją deka- właściwe przenieść Michalskiego w pocznie się dopiero w środę. prierwie ok. g1dz. :?O.SO Dziennik j ment. 18.00 Au.d. lokalna •. W przer.wie 
sterle o rozbieżnych nastawie- stan spoczynku. /. rr. pog. 21.35 A'!l.d. &portowa. 22.05 MD!Z. o godz. J.S.30 Program. 23.00 Muzyka 

· h I k Ja.r """'ikało z ze'""'an· dyr. l"by j fokka i tan. ze LwO'wa. 22.55 O;t. fhien· salonowa. 23.00 Muzyka ~alono1rn (pl:y. n1ac - n e }edY, zwalczające się „„„ uu ~ rri:k. ty). 

10.40 Orkiestry i s9liści . (płyty) l~.00 
Program. 18.05. „Wsqio-m.nienia babci" 
- dialog Heleny Steinbomowej. 18.25 
Pieśni ryce;ski&-1>łyty. 18.35 „~ 
ka teohnic:ma" - w <>pr. Kar()]a Miło­
będ21kicgo. 18.i5 W walce o nowe po· 
kolenie w Gdrni - pog. Wandy KM· 
czewskiej. 18.55 Wiad. sport. s Pomo· 
T'Za. 23.00 Melodie tanenJM - ttłrtr• 



Pierwsza wydeczka sekcji motocykloW,ej 
R.. ·K. ~.s. „Elektryczność" 

,.-_r ." ~r „ • 

ej.i, to polskie 1,Soko:ły",- z kt6rlr,di 
właściciele są bardzo zadowote.n'i. 

ROBOTNICZA 

Sportowcy · - robotnicy War·· 
szawy . !Jl'Ogą poszc:zycić się nie 
byle ja kim sukcesem na polu mo-· 
toryzacji. ··Przy ' Robotniczym , Klu-.­
bie ' Sportowym „Elekił'f'yczność" 
została zorganizowana '.pierwsza, 
liczebnie ja~ · na stosunki robo 
ciarskie, dość potętna . sekcja mo­
tocyklowa. 

jecką 'do _Radomia. Wprawdzie 
przed startem uzgo'Ciniooo, że tem­
po jazdy nie może przekraczać 
sz)'Pkości . 40 - 50 km/g., gdyż 
jest to tylko · wYcieczka, a P'f'Zecież 
w skład zespołu wcłrodzi spora 
ilośĆ świeżo u·pieczonych moto· 
rzystów, . lecz . któżl:ly to wytrzy­
niał nie pociągnąć ostrzej na do­
brej szo'sie. To też często szyb · 
kość dochodziła do ' I OO km/g. 

Szybko czas upływa~ na·· 'o·pą­
wiadaniu w.raień z wycieczki, •qra;z. 
o pierwszym wypadku, · sz<}zęśl!-: 
wie (tfu; tfu!) zaloończon.ym,·j~­
k:iego dozt:iał jeden z ,uczestników 
wycieczki, który, jak sam mówi, · 
,,znalazłby się w ·rowie Z ' ~szy­
ną i całą swą rodzinką .(-i:;;tzem 
4 osoby), gdyby ·nie słupy . Jele­
graficzne przy drodze~ bO; o ~ki 
właśnie słup zatnymał się-: · ~Ui: 
nad rowem". To też w '4r.odze 
powrotnej maszynę pr,o~~dtili 
już jego dw~j s·ynowie (w tym .i~· 
den mający 16 lat), ud0wa~iJ· 
ją.c ojcu, że nie kcmi~czni~ „przy 
zatrzymaniu trzeba · korzys~a~ ~·Z 
pomocy słupa. 

4 ORGAN ZWIĄZ&U ROBOTNICZYCB STOWARZYSZEN SPORTOWYCH R. P. 
Z cz!on·kami tej v.;łaśnie sę19Cji 

mraJem . możrrość ria w_jązać . bliższy 
konta·~, _ z okazji pierwszej . wy, 
cieczki, organizowanej przez sek· 
cję w ub. niedzielę ' do Radomia i 

'. Po larótkim postoju w .Grójcu, 
wycieczka przybyła do Radomia, 
gdzie ·została powitana przez miej 
scowych przedstawicieli sportu 
robotniczego, tow. row. Górskie 
go i Bochniewskiego, oraz przed„ 
stawidela Zarządu Zw. Zaw. 
Prac. Użyteczn. Publicznej. 

I 

" ----

Dwa wydania sportu z powrotem. ' 
1 W niedzielę . rano na . zbiórkę 

. P,rzed lokalem · kLubowym przy ul. 

Sport mieszczański raz po raz pojmowali sport, jako czynnik 
odsłania swt przykre, nie sporto. zblitenia narodów. Dzisiaj tego 
we strony. Raz po raz prasa rodzaju pojęcie sportu jest w kra 
przynosi wiadomości o tej czy in- jach reakcyjnych niepopulatn(.'. 
nej a/ erze, defraudacjach, kape- ·Powierza się najbliższą Olimpia­
rowaniu graczy i t. d. i t. d. dę Japonii, państwu prowadzące-

W państwach faszystowskich mu wojnę zaborczą, państwu, któ 
idea sportu została spaczona; rego lotnicy bombardują otwarte 
sport podporządkowano imperia- miasta i sieją śmierć i zniszczenie. 
listycznym planom ciemiętc6w, Inicjatywa państw demokratycz. 
sportowcy mają być tylko ,,kano- nych . powierzenia' Olimpiady pań. 
n_enfutter", mięsem armatnim, a stwom skandynawskim upadła i 

w wypadku, gdy sq jednostkami, Japonia będzie ·organizaturką 0-
osiągającymi wyjątkowe wyniki, limpiady. 
muszą być propagatorami „fdei" W tyc/z warunkach sport robot-
faszystowskiej na zewnątrz. niczy stanowczo protestuj€.' prze-

Tw6rcy nowoczesnych olimpiad clw podobnemu pojmowaniu idei 
sportu. 

Za diem 
DELEGATOWI 

DO MięDzyNA.RODOWEGO 
T(_OMITETU OLIMPIJSKIEGO. 

Popieraj Tokio. 
Faszystów broń i 
nagrodę Nobl.a 
daj też Japonii. 

JUR~ 

Sport - to przede wszystkim 
puk6j, braterska rywalizacj'l. 
Sport - to wyciągnięcie mas pro 
letariackich ze zgniłych suteryn, 
wilgotnych nor mieszkaniowych, z 
dusznych sal fabrycznych na słoń 
ce. Sport - to możność ode­
tchnięcia świeżym powietrzem dla 
zmęczonych płuc robotniczych. 

Robotnicy - sportowcy - lo 
awangarda proletariatu. 

Tak pojęta idea sportu przeciw 
stawia się wszelkim brudnym afe 

Robotnicr-spartowrr 
łwi11cą 1 maia 

W święcie robotniczym 1 ma. 
ja wzięli liczny udział robotnicy 
sporiowcy. Szczegółowe sprawo. 
zdania z udziału sportu robotni-

czego w demon*acji majowej z 
braku miejsca odkładamy do na­
stępnego numeru „Sztafety". 

Kur.s przodowniczek 

rom i matactwom, a niesie pokój, 
świeży oddech i sprawiedliwość w 
szeregi mas ludowych. 

Tak pojęta idea · sportu - to 
nasza idea - idea sportu robot­
niczego. I o nią walczymy. 

J. R. 

Elektrycmtej 3 stawiło się 16 'ma: 
szyn, fic.zn i~ okupowanych z~rów­
no przez -motOriystów, jak' r ich 
.rodziny, (w tyoo spora ilość pań, 
dobrze preż.enfojąeyoh · się w · heł-' 
ritach i kombiriezo.nach) : 0 .god·z. 
8,30 przy wietrz.nej ~godżie wy­
ruszono \\i dwgę' dobrą ·sz.osą Gró 

. Po zwiedzeniu miasta, · m~ 
innymi rzeźni miejskiej, · słyną'cej 
z wyrobu dobrych bekońów, ·i' fa· 
bryki broni, uda.no· się' w ~gę 
powrotn•ą. ! . 

LekKoauetyka· :łódzka 
na nowych ·~· to~·acb.· 

Mieszkańcy Radomia, korzyst·a-, 
jąc z pięk.nej pogody, mieli moż­
noś_ć · podziwiać dobrze prezentu­
jących się motorzystów, , którycll 
ma~zyny były · ozdobione propor­
czy~ami o barwach klubowych. 
Po la~ótkim odpoczynku w Domu 
Robotiriiczym, udano się na skrom 
ny pOSiłt;'~, w czasie łclórego w 
imieniu miasta, ,motorzystów po 
wit~ ·tow. Grzecznarowski. 

Oby takkh sekcyj prizy kl'.llbą.cb 
robotniczych powsta·~ ,jak · naj.w:ję 
cej, 1, a.czkolV{i ek „ zd_ajeitty ,. ~ble 
sprawę, że motócykl to . rz~cz ~o~_T. 
łowna i bardzo nie wiehJ . z •nas 

W cza·sie odpoczynku nawiąza- może sobie pozwolić -· .pici · za~p 
ł~m rozmowę z kierownikiem sek· maszyny, gdyż · w Polsce: rQboąt.~k 
cji, tow. Cżmielem, który poinfor- n.ie zarąbia tyle, ~ .roootmk, . am~· 
mował mrtiej, że sekcja liczy już rykański czy angiels~. u ·których 
obecnie 21 maszyn i w dalszym motocykl jest często nie<>,dwwn~ 
ciągu zgłaszają się - niowi członko środkiem l'Qlromocfi, to jedll:ą-tte 
wie · zarówno p'r'acownicy Elek- sądzi;, 7.e warto9y i u -nas: po!Ji~­
tro~·nj, jak i członkowie innych śleć o zwiększeniu mottii'Wo.5ci 
klubów robotniczych. nabycia maszyn , przez sz~f:S?i-Y 
· Działalność sek.cji ogranicza ogół praoowniczy, a wówcz~$ ·'-!~­
się na razie tylko do turystyki i kie wycieczki na polsk.tch nia~~Y:~ 
w progra<mie jest przewidzianych 

1 
na.eh nie byłyby uni1':at~m.: na: n.a· 

R~k bieżący w}"daje się prrełomo• 
wym dla lekikiej atletyki łódzkiej. 

Na stwierdzenie tego składa a.ię fakt 
stwonenia sekcyj fokikoatletyomiych prey 
TUR - Cartai;O i Widzewie, oraz recr· 
gan~-0,iń sekcji TUR·n.' 

Pesymista mógłby oit 5'Ceptyc;mic od· 
nieic do cych zapowiedzi, jako głoszo· 
nych już od do$ć dawna, ale tym ra· 
rem ~ozywiście wygl,da, że ~ny na 
lepsze staną się istotne. 
Pierw~eym pcw'.l iiilym krokiem jest 

fakt ro<bpoci.ęcia regu.!arn)cli treningów 
pl'ZCZ .wymienione kluby, równie pow:iż· 
nie należy potrakt<>wać ~rania o zam· 
gażowa.nie trenen. który mając młody, 
chętny element · i o dziwo •.• przewamie 
kobiecy, niechybnie potrafi w=ieść 7lll· 

pełnie 5U!rowy dzisiaj mat.c'l"iał nn odpo­
w:i!Iledni po~iom. 

W llrosce o na leżyty i równomierny 
roi.wój ćwicząeych należy wziąć pod n· 
wag~ propooowroy w artykule zamie· 
11Zmionym w ,.5ruifccie" ~ Uu. 19 kwiet· 
ni• podział na kaillgorie wkk111 do lat 
l~; od 16 - 18 i o.d 18 i;lt. 
Int~ją au.tora było umoźiłiwienie 

w&pół~wodnict.wa nie tylko dMosłym, 
ale również młodym i tym najmłodszym, 
l.ilói:ey w pn;eś)'ń;;dcienili. ii 1V}'lnik 
ptize.7; 11.iob osiąg=:iJ.~ty jest rówme waź. 
ny, ja!k każdy ii1lly z wi.ęk~ jesz~ 
sf:ii·anno6cią i pilnością będą uClięszoza 
li na treningi. 

dnfciel.: · wyżej ~ _ _:.· 24 .lat - j~t -dość 
~adki i. :t ~eg~y lycey tyc~. które opta· 
wiają lekkoatletykę od lat, w~zanym 
więc je!Jt !>bili.Zenie dólucj granicy wie· 

ku t ' • . 

Dl<. iwięks.zenkl ' ~aurt~r~!'Owa•ni:J ko­
niec:m"'11l jest jr.!~na1~z~tsze urzqdtl-.aoie 
~woo6w 21 początku wewoęki:no·kl~· 
wjoo, póiin.iej 'międaY'kJlihowych .z prize­
OOl'"dibmi nic gó:-qjącytni zbytnio wy&e>· 
k<>i~ią 'klas~-, wreezcM. . międeykl~e 
(llbliża s~ termin meczu War~za.wa „:..... 
LKS. Udź). , . 

szereg wycieczek m. in. doo~oł.:i szych szosach. . 
Polski . Więksi7.ość maszyn w sek , · ·, ~ ~ ·: B<),S. 

• 
fasriym jd;;t , że imp~iy międzymia· 

~towe tylk.o wówćzas mogą być ~a· 
ne, ' gdy pc>ziom -zesJ>ołn • ceprezentacti· 
nego je~~ dość wy5oki, ale · rieeZI! poły· ' 
teozną byłyby wyjazdy reprezenła~ji lek 
koatletów(ek) ł61bkich do Pabianic, , O· 
zorkowa, Toma5ro·wa, · Kutn"a czy Zd. 
Woil, gdzi<- 'l\"Y'StęP.Wjący aamodzic1nie 
lub "'. ra.madi ogól:Wsportowych zawo­
dcSw w połącuniu z meCl:ami bokse.nld• 
mi czy piłka,r.,kimi, spełniałaby reJ;l!'e· 
zentacja robotnicA sw• :Pro~gaiidoW\ 
r<tlę, w9kazqjąc towafley8Zom z: 'prowib:· 
cji ju.i nie na pi~o ezy pożytek ćwi· 
czeń lekkoatłe{ycznych „ _:_ gdyż ~ą ·to 
rzeczy ogólne 1iOane, ale na . możnotić 
11prawiania tego sportu również w ićh 
;.łas~vtii robotiliezym . klohię,_ nawet w 

Piłka no zna ..... . ~· . 

{ęh skroinilyoh warunka~h. . ' 

Start tegoro c1Jńy był • udą.ny . . Zaw.ody 
o pt1chat ~aso1ngo Związku Pońci'OliZ· 

PRZEMYśL: Mi>trrostwa klai;y B. 
RKS. Polna - Cmwaj (Mościska) 2:1 
(1:0). PolUi. nie 1\~ystała dwnch 

kai~ych. 
· INOWROCŁAW: Mistrzostwa P0tno­
rza.: RKS. Bałtyk - WKS. Inowrocław 
4:0. 

BYDGOSZCZ: RKS. Amator (jun.). 
.'.... Brda (jun.) 11 ;O (!). 

LWó\V: Liga ok.rę«. Ukraina - RKS. 

2:0. 
·. Z.AGŁ:Ę:BIE: Liga . okręgowa RKS. 

Zagłęb,ie - Turyści ( Czr.stochowa) 9 :O 
{S;O). R,K.S. Skra - Cz:ęŚtochówka 3:0. 
W. O. Kksa A. RKS„ Czarni -;-- Hakoah 

3:(). 

„, 
Bardw dobr:rie pn:edsta·wia ńę .,.,,._. 

oja RKS. Zagłębie, którego za~ 
są w dobrej formie i pok&naili wyiio\fo 
Turyrtów r <Aęstocbowy. RKS. Zagtt­
bie majdirje s~ obecnie na drugim 
miejs-c w tabeli (pkit. 18; . Itr. 51.:%1_) 
i ma dll'ie sz.anie lid-Obycia m~· 

Łódzki RKS. Wichew po dobr?* 
wiosemlym pomątkiu prźegrał -~eC!I! .•,fi· 
brycmą diroiy<n11 Wimy, w-Y'k;łlllllił · j~k 
dobrą formę, któ-Ń. po-ZlWllla mieć' nit· 
chieję. że wydc>Sllmie się wreuc~e ,i ó · 

sta<lme.go mie~ w tabeli, ktbre ~-

NOWY ·owóR,'i' 
Podiz:iał na kllltt.gorie wieku s.ięga L'p· 

we Froocji jesz~ dalej, obejmujitc na· 
w&. dzieci 12-let:ih, · jodnruk ;v ' na~zy.:11 Cele~ ui:n~ieni~ i spo.pulary I na ćwkzenia i potiporządkować lll.•rdnych w~rnnkach irzy skromnym !'Al• 

'2lOW3Jllla p1łk1 ręcznej w Klabach się regulami•nowi kureu. 
b tn. h Ok int.1resowanju, za~tos<Hl'lłrue 3 kategorii -rQ o . 1czyc ręgu Warsz31Wskie z ł · ·ka d d t k · k d 

I przodownik6w szczypiorni~ł<a niew • Dz~go; i;r.a'ną się chyba w naJ· ·. ŁóDŻ: Mistrz. Lod~ Wima - RKS. 
b~zych laląch biegie~ ot.warc:ia · se'l<~: w io:t:m 2 :O. 
nu. . . _ . • . •· \1;' !..biegłym tygodniu o-deydtał wre· 

Trteba.hy wywołane . zaimtere;;owame >lifie twą formę RKS. B_ahyk, odnosząc 
wykórzyst3ć. · :ogolno • Md?Jkie zawo.dl ('iLrw. IA! zw~-d~two w s6zonie wiosen· 
lekkoatletyome punktowane wcilłu.g ;a- . nvm ·i awuwu.i;i~ na ł reiejsce w tabe\l 
beli fiń.kię.j, a więc 11względniają(-.c spra CJ!t.r.cnie B„ł:y&. posiada 12 pkt. i rto&u· 

żRK.S. HAPOEL - NKS. Swt1'\ł:~„ 
Dnia 2i kwiea.nia b. ·r„ro~gra·n·-y; . :r:~ł 

w N<>wym Dwo'l"U towa~ ~:pił: 
ki noimej pO'Dliędzy lrombinowanjidl1 
drużynami żRKS. .,Ha,poelu" a ' 'NJt.S'. 
,,świtu". Mecz zakończył Ilię .cłęil~,J-7~ 
1valczonri:: i i:ułuźouym ~~ 
,,Ha.puelu 4:2. Do przerwy . ,,lla~1 , 
wyika<ZUje d'll>Żą pl'Z'!wagę nad ~i.: 
kiem pro·wadząc 3 : 1. Po ~l'Wle. &wił· 
za~yna gl'3Ć bar~o brntąl~e ~· ~-.~ 
d?Jia prrerywa kilkakrotme zawody. ·-

. g oszeme n y a· e 1 an y. jest aż ruidto wy&!lretające. go, oraz pragną.c · wyszkałl ć jak d t · . · · · 
"'' 1. il ść d .kó a ow nalezy pr.zesyłac do Sekre. Pożądanym ~yłoby wycowadzenie ka· naJ •. ·1ęl\!szą o przo -0wn1 w · ~. WRS C '"' . . . ta.mhu KO zerwanego Krzy. teg<>rii wieku równid dla kobiet, tu je· \Pl~k1 ręcme1, którzy z kolei będą ż 20 87 d' dn' 2 . . · , organi'zować i prowadzić ćwi<:ze. a , p. o . t~ . ma3a z ro- dnak, ze Wl!i&lędu n3 odmienny przebieg 

nia w sw cl1 Klub . h WRSKO wnoczesnym wniesieniem o:płaty ro::woju fizyc:mmgo n:ileżnłuby ~o.-my 
;przy&tępujey: do orga:~;cji kursu w w_yookości zł. I · od zawodni:ka I ust.ilić iµeco od~nnie, a wi~: do 15 
:przodown.1k6 . . k (czikt). lat;od 15 - 17 1 starsze. Udzuł łlllWO· w szczyip1orn1a a. 
Kul'IS odbywać się będzie w godzi-
nach popołudniowych trzy ra-zy w 
fyg<>'dtniu tak dla kobiet, jaik i. dla 
mężczyzn. Biegi n,a przełaj 

więdliwie kążdy . w)'Siłek, ~ nie t1lk~ nek. li.ramek 25·:10. 
~ob1'v~ó.w pierw.szych mie.jsc brłybr 
wdz.ięamą · konty00aeją ro:r;poc~ef pra· 
cy. Zn3~ą zacho1.ą byłoby ufundowa· 
nie jąkiejś · na~ro~y ptze<:hodniej, wa!ka: 
o lctórą żachę~iłahy:.zawodników'( czki) do 
uporczywej- vracy:-- i''eywaliRacji między· 
klubowej.. 

- '3tal. 

[;„(J~ · uwai;i jest dwucyfrowe zw)·cię­
Śtwo ~ioró~ RKS Amator., w~kazujące 
że nnrybek 'mfodzieżowy w klubach ro­
hoi.nlfzycli ~t b„ dohry. 

Lwowski 'RKS. przegrał swój meez i 
majdaje i;ię Gb<!cnie .na 6-miejscu w ta· 
beli z 17 pon kta mi na s.zesnaście ro ze. 
"r;rariyćh _meczów i dodatni.m st<>sn-nkiem 
l>rame'k 16:15. 

Bramki '~d'.ohyli dla ..Ha11oe.lta.". -~-, 
mll'D 2. Gryiner i Karoowicz po l. · ·ro ' 
meczu g.ra.cze „Swiw" uriltdzili a'fwa</t."' 
tur~ . : . · 

ZRKS. ,,Haipoeł" porw;MIZi w ta~ 
mistrzostw kl.mistnoę-tW ll B. 

1 · • 

RP A. majiie rozc granych 4. ·~n . 
6:2 punktów i 9los. br. '13:.7 i ·-~ :ba· : 
dydatem na mistrza grupy. · Kwrs męski trwać będZlie od.dnia 

5 maja do 23 czerwca. Zajęcia od­
bywać się będą n1a boisku SKRY 
we wrorki, cz.wart'ki i soboty w 
godz. od 17-tej do 19-tej. 

o· drużynowe i indywidualne mistrzostwo WRSKO 
na rok 1937 

W niedzielę, dnia 15 maja b. r. o g. 
,10 na boisk.u RKS. „Skra" odh~ą się 
dwa biegi na pn:ełaj o druQ:ynowe i in· 
dywidualne mistrz. klubów robolllliczyoh 

10 maja b. r. do Sekretariatu WRSKO, 
C7.erwonego Krzyża 20 p. Si. 

ooroc.zna konferencja 
. tłł~KO 

'W. no~tę,_ 14. · maja ' o . godz. - l~j'.w 
pierwS<Zym. '· lilh, o , godz. 18.30 w drugim 
terminie odhędJJie się w lokalu ŁRSKO. 
priy ' ul. Poru~fowej 28, doroc.~ kon• 
łerem„ia okręgo.wa klohów robotm:ieydJ. 
o\.tęgu łódzkiego. Kl'tlhy, winne pr~ać 
-swych pr.zeihtawi,oieli, w ił.ocści: 1 dele· 

„ .. Otwarcie s~zonu · piłkar~ki.ego_·:·-~„~·:'._· 
· · w Łomż,,- · : :!>:'.;; .. ':. · K'ilrS kobiecy trwać będzie od 

dn. ·4 maja do 24 ozerwca. Zajęcia 
odbywać się będą również na boj. 
sku Skry w poniedziałki, środy i 
pią.tki w godz. od 17-ej do 19-tej. 

Pro-gram kursu przewiduje ćwi­
czenia na boisku, oraz wyikła:d.y w 
[o·kal<u Skry. 

Uczestnicy i uczestniczki kursu 
muszą posiadać własny strój ~or. 
to.wy do ćwiczeń. 

Wzywa się Kluby, by wyko­
•r.zystały możliwość. przeszkolenia 
·zawocfinilków w piłce ręcznej i 
zgłosiły jCł'k największą iłość kain­
dycfatek i ·kaindydatów. 

KhJJby, kt6re dotyahczais nie po. 
siadały sekcji piłki ręcmej mają 
możno-ść uruchomić takową, a ró­
:wnocześnie przeszikolić własnych 
~awodników. 

Na powyi'sze kul'Sy moma zgło, 
gić !"ównież początłruj~cych. _ 

Zgło·s·zone za:wodni'cz.ki ; zawo­
dn-icy muszą rega.Jamie 'uczęs:rezać 

Okręgu Wars7.3w~ego. . -

Bieg dła kobiet na dystaruie 1000 mtr. 
dla mł~ików dyet. 2000 mtor. W &kład 
droży.ny kobkcej wchodzi 4 zawodniez· 
ki, ~y młodzików 6 za.w-Odników. 

Zawodnicy w bieg.u młod.mdców po­
dziełeJJi będą na dwie grupy: 

I ~pa lata 13-cie - 15-cie 
II gl"11pa lata 16-cie - 17-ćie 
Zarwod.niiozki i zawooofoy mogą •tar· 

tować tylko w kos.tiumadi sportowyich 
i w pa·ntofelkacli bez kofoów. ·' 
' Zwycię~e dmżyny otnymują nagro• 
dy przechodnie i dyplomy. 

Pierwsi zawodnicy(czki) otrzymuóą 
dyplomy, za drugie i mecie miejs.ce 
k.iążki. 

Wpiso~e od zarw~dniolik,j i zawod111iika 
w konlmrencji indywidua_łnaj gr. 10 od 
drużyny d. I. 
.~ Do biegu dopnsz-oreni zo.staną rÓW· 
niei; i niesto·wauyszeni. 
Zgłoimmie należy kiero~ać do dnia 

Od druQ;yny i zawod~iików zgło.·zonych 
po ·terminie pobierać oię bę:ązie potrój. 
ne w.piso-we. 

Zhórka zawodniez.ek i za.wodulków w 
dnia 15 maja na boisl.."U Skry o godz. 9. 
Zgła!>Z

0

ać . flałeŻy się do tow. Bo,skiego, 

.gat na 20. oliłonków. . · 

' ŁÓDż · ORGANIZUJE ·WCZASY . 
ROBOTNICZE. . 

W niedzielę 15 maj;:. o gocli::. 10 rano 
. C'dbpie się , w ~ łódzkiej Rooy Mik>j· 

••••••••••••_, sk:iej ' pl'ZY uli. Pow<m&iej 16. Koafecen· 

kieroWnika biegów. 

• ;cja plT1l6dstawioieli -klasowych · żwiąa.lków 

''
Czerwoni" . (Leg onowo) zawo-Oowyc~ ! bratmeh ~a~cri ~u1-

1luraJ.no • oswiatt.c1wy<0b woJewodztwa łqdz 

Dńia . IS:IV . 1938 r. na stadionie 
P:·W. W. F. odbył się mecz piłkar. 
ski: pomiędzy ż. '.f _ O. S. - Makabi 
a R. K. S .• TUR, przy bardzo m~r 
nej pogodzie, zakończooy "'7'11~ 
kiem 2:0 dla drużyny robatmcze1 
Br3Jttlki zdobyli: Jankowski i .Kin, 

11Elektr1cznośf
11 

Spraw.nie pracujący klub ·pO'dwanzaiw• kiego, poświęcone c'praWie w~ ro· 
&ki Czerwoni z Legionowa ~mał botńiacydi. Najsilniejszy · klub ciężkoa.tletyozny 

, Z06łaiią omówi0«1e . nn~ęipujtce '· tema· Elektrycmość odbył niedawno dorooz· 
się . w swym r-O'ZWoju dzi~ ,Zllliechęce· ty: appma ~lopó•· w .ll!UW~twie ne walne zebranie, na kt6rym wybrano um się, jaki wywołało nie wejście dru- l"obotnioeym 'a 'akeja w~Ó<W mgrameą. naetępu.ją.cy zarząd: 
żyny piłkarskiej Czerwonych do kl. A Sprawa upoWozeohnfonia i należytego rnew. Kal"kowski K.6. 
RPA. Nie dawno odbyte wal.:ie zebrn· .oo:-gaoirwwania WCZ86Ów robotnkizycb. Wiiceprz. sport.. Godłewl!ki St. 

. kJ-L . ł łn wyj ,_. pr~v 1F,y;.....g1ędgienm 1J11ró'mo zdrowotne- Wioeprz. adm. Zasmwik Wł. IHe .UDJU przyn10~ o zupe e a..u1e· '.!lik . kultmałn · · d 
n'1·e· c-u·,.;.1·. Praca będ~1·e S7·ła . k da ~. J l . ego znaa:~ . ra.cjO• Sekir· Pi~wllki Ta • . 

a„ ~-. ·~ u Ja • .nalnego wykot"„-yV.ania w1>Ine~ c:sasu Skarb. Ocrmański WlllC. 
wniej, a wa.rto przY'Pomnieć, że ptacu· 01f zakć za.rÓbkowyeh,' ' . ' Goap. Czarnecki Wła-d. 
jący w cię:ilkfob warunkach klub pod· Zo MJP~ na wjrjątkO-we . mocUoie Gosp. Orall'ltecki Ad. • 
miejski p<>Siada- sek.cję piłkaniq bok· omawianfcli spraw, ora.-z: obeenOtić pł'lł.ed Członk.owie: Gajewm. Omip.komk1, 

•- • 1 kk „ tI W .k' efawiciela C~dj Komisji Zwią»ków I Dobrowolski. · se~.~~ą 1 e oa etyaaią. wynr u wr· Zawodowych, oddiiiały llWliw.ków i °'""· Elektry&łlność pc>m llEik.eją zapaśi;llczą 
·borow wy<brano zarząd. nir;icyj 11:echcą wydelegować "oajnmicl posiada sekcjt piłkanką. kolarską i 

po 2 delegatów na Jr.onfereocję. , .• b~berśą. · 
1 ' 

Znaczna przewąga TUR nad A~\rla 
sową Maka:bi pozw'Olifa utrz~·ć. 
wynik do J<ońca .. W spore.ie mi,~zr . 
czańsk~m bowiem ~rak. jes.t spaj'tti 
ideowej i dlatego k\uby ,, te .:r~­
wiewają. się, jak r_lJ!lli.nra. 111~la. ~~t, 
robot•niczy w L:omży m~nr~ · c1ę_z~·· 
kidt wa.runków rozwija " ~i~ . ~ 
myślnie. Miejsce ·daa wszystki.~ 
zdrowo myślą·cych robotni~ów;. 
51portowców jest w R ·~; S-a·c~_. : 

„Marrmint" . 
WALNE ZEBRANIE ' MARYMONll'U. 

w nadchod:r;ącą nie<lz.ielę. du. s.:~.m .. 
odbędzie się w lokalu własnym ·~!iJ-· 
zebramie RKS Marymont. blbrarue,.- to 
obok zwykłego porządku dzi~e.go ·1ię­
dzie miało za i&danie p~Tganizowa.~_ 
nie kluhU:. Ze 'WZ'gl~ na dUże ' mSC$t­
nie tqo zebra.uia zarząd RKS Ma[Y• 
mont wzywa WSoZ'YStkioh młonków,. kla­
bu do pl'zybycia na wał!ne •ranje. Po· 
c-.i:ątek I termin o g.o<łz. 10, li tenn'm 6 

goch. 10.30. . > • . '. 'r • ~ 

l.'· ::.:. 

'"'·· 
.r. tldljfto w~ diuKarni. ~p. Nakła~owo • Wyda'Wlliczef „Robotnik'', Warszawa. Walreck• 't~ ', 

•' . . ~ 
,...„,..1 




